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Rozrwój wypadków w tndone1jl od 
chwili powstania nie.zależnej RepubU 
k1i Indonezyjskiej stainowł kl·asycmy 
p•rzy·kf.ad metod i1mperii1aHstycznych, sto 
siowany·ch p1rzedwk10 łudom ko:loJlliiał· 

nym, walczącym o swą ni·e.podległ«>iść. 

Grę impe1ri1a>llstów u~atwił w llnacznym 
siopnlu premier Republ1i1ki Mohammed 
Haitta, który wstt:ząił pr.z1eśiadowania 

prz1ec,iwko O•rgani1za<: jom deimok·r.atycz 
nym i robotnlezy·m, sto.jącym na czele 
walki o ni1epodległość Indonezji. 
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I ały ś 
Krwawe dzieło imperialistów t~ Indonezji 

Liczba ares~owanych s.Jęga 25 ty· 
sięcy osób. Rząd ho·len,ders1ki, uważa· 

jąc, że Hana unies.zikiodtiwM awangar· 
dę narodu lndoine:z,ji, . ro~1oczął wojnę 

kolonial1ną. Wy·k·orzystawszy swoj.e ma 
ri•onetk•i, lmpe·diaUsd postainow.iłł s1lę od 
nich uwolnic. Mohammed Hatta, Soekar 
no i i1nni Z•ostaH z kolei uwięzlenł. 

Z Batawii donoszą: W stolicy Indo­
nezji Jogjakarta obsadzonej przez woj­
ska holenderskie, wybuchły nowe wał­
ki. Jak donosi podziemn~ radiostacja 
indonezyjska, wojska holenderskie wy­
parte zostały z 'jednej z dzielnic miasta. 
W stolicy wschodniej Jawy Surabaja 
toczą się krwawe walki. . 

Amerykanie, którzy opuścili Jogja­
kartę stwierdzają, że lotnicy holender­
scy bombardowali otwarte miasta i 
strzelali do cywilnej ludności. 

Akcja holertderska wywołała ostre pro 
testy na całym świecie• Opinia publi­
czna vvskazuje na szkodliwość i zbrod­
niczość polityki imperialistycznej w 

kolon iach, prowadzonej pod wpływe~ 
l z pomocą pieniędzy amerykańskich. 
K om isja pojednawcza ONZ w Indone­
zii ostro skrytykowała napaść holen­
derską na Indonezję i stwierdziła, że 
rząd holenderski planował atak wtedy, 
gdy były w toku pertraktacje z rządem 
Republiki Indonezyjskiej. Premier Cej-
1.onu kazał nałożyć areszt na wszystki€ 
stat1d ; samoloty hclengerskie, na któ­
r ych znajdują się wojska lup spdęt 
wojenny Holandii. Premier · Birmy skie 
rował depeszę do premiera Indii z żą­
daniem wystąpie~ia z pomocą dla Indo­
nezji, w razie niezaprzestania akcji ho­
lemlerskiej. Przedstawiciel Holandii 
staral się na ostatnim posiedzeniu Rady 
Bezpieczeństwa „umotywować" napaść 
holenderską naruszeniem rozejmu ze 
strony Indonezji, nie mógł jedvak prze ........... ~ ............. ..._... .......... ~ ............ ~....,.~ ..... ~ 

Sesia Sejmu 
Ma.rszałek Sejmu Ustawodawczego RP 

wydał w dn. 22 bm. zarządzenie treści 
następującej: 

Posied.zenie Sejmu Ustawodawczego RP 
odbędzie się w dniu 30 grudnia 1948 r. o 
godz. 10. 

---o---
Depesze ze św~ 

W Rudapeswie odbył się I Kongres Słowa­
ków zamieszka.łych na Węgrzech. W rezolu­
cji Kongres podkreślił konieczność ścisłej 
współpracy Węgrów ze Słowakami. 

* - ·lr 

* W Tokio wykonano wyrok śmierci przez po 
wieszenie na 7 :r.brodnlar:iach wojennych, 
skazanych niedawno na śmierć w procesie, 
który trwał 100 dni. Między skazanymi było 
6 wojskowych oraz 1 cywilny, były miłllister 
spraw zagranicznch rządu Hirohito. 

* * Dziennik włoski .,Unita" donosi, że podróż 
amerykańskliego ministra RoyaJa do Włoch 
spowodowana była rozmowami na temat pro 
jektowanej „uniJ." państw basenu śródziemno 
morskiego. 

W skład tej ,unii" mają wejść Włochy, Gre 
cja i Turcja, przy czym uzbrojenie i wszellci 
ma'..eriał wojenny · dostarczane byłyby przez 
Ameryk~. 

dłożyć na to żadnych dowodów. Fosie- jednak wycofania wojsk hOlenderskich 
dzenie Rady trwa. na poprzednio zajmowane pozycje. De-

Przerlstawiciele Kolumbii i Syrii zglo legat USA Jessup oświadczył, że przy-
8ili rezolucję zalecając w Radzie Bez- łącza się do rezolucji syryjsko-kolum- ­

Akcja w Indonezji może jedna·k na-pieczel'l.stwa wydanie rozkazu niezwło- bijskiej. 
cznego zaprzestania działań wojennych Debata 
w Indonezji. Rezolucja nie przewiduje I wznowiona 

w Radzie Bezpieczeństwa stręczyć r.ządowi holenderskiemu po-
zostanie w czwartek. waiżne trudnoś<:·i na terenie międzyna­

Wściekłość i · rep ~ esje Oueuille'a 
nie złam•ą ducha bohaterskich górników 
Jaques Duclos przemawiając na Zgromadzeniu NarodQwym skrytykował ostro· politykę 

f1nansową premiera Queuilla i wystąpił pl'Zl ciw reformie podatkowej. jako an :.ydemokra. 
tycznej i reakcyjnej. Duclos żąda od parlamentu zmniejszenia budżetu wojskowego oraz 
żąd.ania ·reparacji wojennych, z .których FrancJi nie wolno rezyg.90wać. 

Na za.kończenie Ducłm oświadczył: „nie można rządzić bez narodu, Przedstawfoielem 
narodu jest partia. komunistyczna. Aby zmienić politykę, trzeba 7:mlenić rząd", 

Dziennik paryski „Humanite" zamieścił I stają. 6 tysięcy górników zostało zwol­
apel Związku Zawodowego Górników do nionych z pracy, 2000 znajduje się w wię­
związków zawodowych całego świata z zieniach oczekując sprawy, przy czym wy­
wezwaniem o okazanie solidarności i po- roki skazujące wynoszą długoletnie ka­
mocy dla górników francuskich. Górni- ry więzienia j wysokie kary pieniężne. I 
cy francusy nie załamali się w czasie sza- Górnicy francuscy nie popełnią zdrady: 
lejącego terroru rządowego i nie załamią ostatnie wybory do władz związkowych 
się nadal. ' wykazały zwycięstwo związków zrzeszo-

Prześladowania ze strony rządu nie u- nych przy C.G.T. 
-------111111111111111111111111- ----- -

Wzrost dobrobytu w· ZSRR 

rodowym. Nie wi·adomo, czy rząd ho· 
lenders,ki , patra.fi siię up<C)lrać z party· 
z,antami. 

Powszechni·e zwraca s1ię uwągę na 
wzrost wpływów komuni·stycznych w 
lndone,zji, wyraża,jąc pr.zy:pus.zcumia, 
że pod ich pr.zewodem s1kupią s.lę 

wszyscy patri~od łndonezyjscy, walaą 

cy o ni,~p.odległość. 

Agencja „France Presse" podaje 
teikst depeszy, ja1ką „Komisja Dobrych 
Usrug" ONZ w lndone.z1ji wysłała do 
lfody Bez:p·leczeństwa. Komi•sJ'a stwier 
dza, że Holancłi<a zerw.alia jednostron· 
nie układ o zawi·eszeniu broni, który 
głpsrr w jednym z punktów o obowląz· 
ku pov.tiadomi<en!·a Komisji o ewentual 
nym zamiarze wypowiedzenia układu, 

Tymczasem władze holenderskle nie 
pow~adomiły o podjęckl d~lałań wo· 
jennych w łndone1ji K.młsłl „Dobrych 
Usług", sfc'iiadającej się z pł'Zedstaw1· 
c1eli AustralU, Be·lgM I USA. Równoae 

Ostatnio ukazał s.ię w „Pr;awdzie" wywiad I tykułów spożywczych w k•raju Ulłegła ma- śniie - wbrew postanowie·niom uk·!ta· 
z ministrem przemysłu spożywczego ZSRR crnemu zw! ększeniu du - nie poi.nf.ormowano o z.amf.arze 
W. Zotowern. który stwierdził, że dziękń po-1 W ciągu pierwszych trzech lat powojenne- jego ze.rwani1a rządu Republiiki lndo-
tężnemu rozw0jowi rolnictwa socjalistyczne- g v planu pięcioletniego państwo wyasygno- ne.zyjskiej. 
go. przemysł spożywczy otrzymuje surowce I wało 2.3 miliarda rubli na odbudowę znl-. w· d h I · 
w coraz w' ększych ilościach. Przemysł cukier szczonych 1 budowę nowych przedsi.ębiorstw '.la ze O· ende:rs·kie wydały zakaz 
niczy, konserwowy, solny, krochmalowy i wi, ministerstwa przemysłu spożywczego ZSRR. człon·k.om Komisj1i przelotów z Batawłl 
tarninowy wYPełoiły już roczny plan pro- I Przemysł cukrowniczy uruchomił w roku bie do Jogjakarty, un~emożfiiiwi1aJąc W ten 
dukcji. W ciągu 11-tu miesięcy rb. w rozma- żącym szereg odbudowanych fabryk. · Si~·osób wyko·~anie prze~ Komsii'ję po· 
'. tych gałęziach przemysłu spożywczego wy- Rozszerzono sieć wspaniale urządzonych wrerz•onych Jej zadań, Ro-711V>c.zęcie 
produkowa•no od 43 do 76 procent airtyku- . k , "'l"'-
łów więce1, niż w tym okresie roku ubie- '. pie ar~. Uruchomiono ~ 6 wytwórni masł~, prze.z Holaindię t!Ziałań w0Je1nnych sta 
c, 1ego. Miliony spożywców radzie~ich odczu wyekwipowanych w nainowsze urządzema 11'0WI pogwake:me układu z Renv.flle, 
wa,ią w codziennej praktyce że produkcja ar techniczne. .zawairtego w dniu 17 styczni.a · 1948 r. 

TrZ-Y"'l'-POl-mll"T'"-'"'fd-i"'if. 
zaoszczędził przemysł węglowy w ciqgu 9 · miesięcy 
W dążeniu do jak największego zwięk­

szenia oszczędności ' przemysł węglowy 
nie pozostaje w tyle. 

W ciągu trzech kwar:tałów roku bie­
żącego udało się przemysłowi węglowemu 
zmniejszyć wydatki o 3 i pół miliarda 
złotych w porównaniu z preljminowanymi 
wvd.atkami i kosztami produkcji. 

Na tę ogromną sumę składa się szereg 
pozycji, z których najważniejszą iest 
wzrost wydajności pracy. Dzięki temu 

oraz dzięki zastosowaniu ulepszonych me­
tod pracy przemysł węglowy zaoszczędził 
bliskD 2 miliardy zł . 

Dzięki usprawnieniu procesu technolo­
gicznego przemysłowi węglowemu udało 
się wydatnie zmniejszyć zużycie materia­
łów pomocniczych. Przemysł węglowy 
zużył więc mniejsze ilości drzewa. żelaza , 
stali, olei, smarów, materiałów pędnych 
i t. p. wydając na ten cel pół miliarda 
złotych mniej aniżeli przewidowano na 

podstawie 
zużycia. 

stosowanych normatywów 

Około 400 milionów zł. oszczędności 
osiągnęli przez zmniejszenie zużycia wę­
gla dla własnych potrzeb, energii elek­
trycznej , powietrza sprężonego, oary l 
wody. 

. Uspraw;iienie administracji, zmniejsze­
nie k~sztow administracyjnych, znormali­
zo~ame formularzy i t. p. przyniosło po­
k~zne . oszczędności w wysokości powyżej 

• li poł miliarda złotych. 

I ' r e p r e s· I .e Sukcesy górników w dziedzinie oszczę­
dności mają znaczenie niemałe. 

* * faszysto' w korean~sk1·ch pr· zec1·wk" dll!!lmnkratom ~agad1!ienie oszczędności w naszym apa 
Agencja Reutera don~i z Dublina, że pre u "° u racie panst"".owym, a szczególnie w prze-

zydent Se~n Kelly podpisał we wtorek usta- Jak poda1·e radio Penjan w południia- j dowymi". rnyśle stanęło bowiem na Kongresie Z3"ed 

* 

wę zrywaJącą ostatnie więzy polityC"l.ne po. . ' . , . . . . c • • • J 

mi~dzy Irlandią a Wielką Brytanią. ustawa we j Kore i dosz'to ostatnio w licznych Rownolegle ze wzrostem dz 1 ałalnp- noc~e;irnwym w całeJ rozc1ąg~ośc1 1 1edno-
sankcjonuje nową nazwę Republlki Irlandz-

1 
mie j scowośc i ach do zbrojnych starć po śc i powstańczej zwlększy.f się w całej czesme uznane zosta_ło jako ]ed:n z pod-

klej, międly poUcją i wojska,mi mari•onetko· ( połudn·i·owej Korei terror przeciwko ele s~a".'owych elementow budownictwa so-
* * * wego „rządu" a powstańcami, zorgani- , mentom demokratycz1nym. 

1 

CJahstvcznego w Polsce. 
Rozgłośnia Wolnej Grecji podaJe, iż grul?a zowanymi w regularne oddziały wojsko W akcji represyjnej przeciwko ćfiło- b T dl~te%0 był~by rzecz~ ~skazaną,_ aż~-

wolnych strzelców armii demok1atycznej, dz1a we. pom podejrz~wanym 0 sympatię dla ~ dosw1adcz;~1e~ gó_rn~o~ w ~z1edz1-
łającycb w Atena.eh dokonała zamachu na wi f'\r. szczególnie silnych walk doszillo w powstańców, poli·cja pali .całe wsie . W ' mn1·ae.mo1.szm_cznęydcnhosgca1'łęJza1.kprrzowruezł doświt .addc~e-
ceprefekta policji J{ołina.ki:sa, który ponióSł ~. . . T . . . d 6 t S 1 . . h . t h d l . emys u w ei z1e-
śmlerć. peibtpw m1a.sta , a,1t1u pom~ę zy. - ym eu .u 1 innyc mi.as ~c orze!orowa zo- dzinie zainteresowały sie · fak naiszersze 

Wolni strzelcy me ponieśli żadnych stra.t. oułikI:em .onws:tanczvm a wo1sk·am1 „rzą- no l11cz.ne aresztowarna· . rzesze ludzi I>racll'-
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Członkowie władz PZPR Pomoc lekarska , 

Dla lu'dzi pracy 
Nowa ustawa zapewnia maso1a pracującym lepszą 

. opiekę nad ich zdrowiem 
Nowa ustawa lekarska, która nieba- nich narzekamy, że źle pI'acują, że są Jeszcze jedno zagadnienie, -które bar­

wem wejdzie w życie, przewiduje, że niedbali, że nie ;.:1ożna się do nich do- dzo często poruszane bywa w kolach le 

każdy lekarz będzie miał obowiązek stać, że doprosić się ich wizyty w domu karskich. Jest nim zrównanie praw do 

pOŚwięcić dziennie 7 godzin pracy na w_ ra~ie ;1ęższej choroby - to marze- opieki lekarskiej. 

lecznictwo społeczne· I nie .n1edosc gie: . . Ta równość praw istnieje w zasadzie 

Praktyka prywatna będzie się mu- Jedn.ak musimy przyzr:ac, z~ zbyt tylko teoretycznie, co wymaga szersze-

srał odb ać oza ws · mnianym wy- mała 11c_zba _lekarzy ~bezp1ecz~lnianych go wyjaśnienia. Przed chwilą omówiliś­
. . a yw P po • powoduje, ze na kazdego z nich przy- my przyczyny niedomagań pomocy le­

zeJ konty~gentem czasu. Są. Jednak le- pada zbyt wielka liczba paćjentów. In- karskiej ze strony Ubezpieczalni. Toteż 
karz~, ~torym ustawa ta nr~ p~ypada nymi słowy lekarze ubezpieczaln'.ani powszechnym jest zjawisko, że kto ma 

specJalnie do gustu i poddają Ją sur0 - mogą poświęcić na każdego pacjenta dużo pieniędzy, a chce się leczyć, unika 

:wej ale n·łesłusznej krytyce. zbyt małą ilość czasu. lekarzy ubezpieczalnianych, nawet gdy 

Aby'zro~mieć istotę tej ustawy na- Stąd włąśnie często pochodzą narze- ma prawo do ich pomocy, i idzie do le-

leży zastanowić się jak też sprawa lecz- k~nia n.a l~karz:y U?ezpi_;czalni, że ~ą karza prywatnego, mimo, że ten bierze 

nictwa prżedstawia się w rzeczywista- :i1~dbal1 n1esum1enn1, ze z~nadto się często 2 i więcej tysięcy złotych za wi-

ś · Gd d kł d · · · · spieszą zytę 
ci. y o a IlleJ rozejrzymy się w Ch · . . . . · · · ł 1 k t · , · 

t „ . az·. . d orzy przewlJaJą się w mgnieniu Powsta a też specja na a egor1a roz 
Sf uacJ1. st:v1er ic n:iu~imy prze e oka prawie przez gabinety przyjęć tych nych „sław", istotnie dobrych i wybit-

wszystk1m, ze lek~rzy ~es za mało. lekarzy, badanie jest często bardzo po- nych lekarzy, którzy jednak nastawieni 

Stąd mamy takie :r:iezwykłe .fakty, wierzchowne, ale z drugiej strony, gdy- są jedynie na zamożnych pacjentów. 

'e w rozmaitych okolicach kraJu do by było inaczej, większość pacjentów Przyjmują najwyżej 10 osób dzien-

Iekarza trzeba wędrować dziesiątki ki- odeszłaby z kwitkiem. , nie, odbywają najwyżej kilka wizyt na 

Iometrów. Jest jednak ktoś, kto z tego Sytuacja jest więc dość skompliko-· mieście "i na tym koniec. 

korzysta. Są to rozmaici znachorzy, wana-i lekarz znajduje stę jak gdyby Przeciętny jednak człowiek pracy 

zamawiacze, owczarze i im podobni„ między młotem -a kowadłem. nie mOże w razie choroby korzystać z 

którzy nic wspólnego z IeCzriictwem Czyż więc w tych warunkach nie ich wiedzy i doświadczenia. Są dla nie­

nie mają, a jedynie żerują na ludzkiej jest , słuszna ustawa, która na wszy- go za kosztowni, a tym samym niedo-

naiwności. stkich lekarzy nakłada obowiązek CQ- stępni. 

I jesli nowa ustawa przewiduje inter- dziennej pracy społecznej? . Nowa ustawa w dużej mierze poło--

wencję państwa w sprawy geograficz- Spory zastęp le~arzy s.tanle ~odat- Ży kres tej „elitarności" lekarskiej. 

nego rozmieszczenia lekarzy) jeśli dąży kowo do dyspozycJi Ubezp1eczalm. Do- Zrówna wszystkich lekarzy w obowiąz­

do jak najpowszechniejszego udostęp- tychczasowi lekarze ubezpieczalniani kach, ograniczy panowanie przywileju 

nienia pomocy lekarskiej w najbardziej będą '.mniej obciążeni pracą. Na każde- Wynikającego z ilości posiadanych pie­

nawet zapadłych „dziurach" ~ to przy go z nich przypadać będzie mniej pa-1 niędzy, zwiększy stopień opieki lekar-

znajmy otwarcie, że prawodawca ma cjentów. · sklej nad ludźmi pracy· 

rację. To chyba każdy uczciwy czło­
wiek to przyzna. · 

Wiadomym jest, że lekarze Ubezpie­
czalni są przeciążeni pracą. Często na 

Zamiast życzeń 
lofewoda dal 5 tys.zł. na sieroty 16dzkie 

Wojewoda łódzki Piotr Szymanek 

przeznaczył zamiast życzeń świątecz­

nych i now<>rocznych - złotych pięć ty 

sięcy do dyspozycji Związku Bojowni~ 

ków z Faszyzmem i Najazdem Hitle­

rowskim o Niepodległość i Demokra­
cję, na urządzenie gwiazdki dla dzieci 

po poległych bohaterach. 

Nagrodę teatralną m. Łodzi 

przyznano Leonowi Schillerowi 
za sztukę „Krakowiacy i Górale" 

W · dniu wczorajszYm. pod przewod-1 Komitet jednogłośnie postanowił przy 
nictwem wiceprezydenta Bugajskiego, znać nagrodę Leonowi s~hillerOwf za 
odbyło się posiedzenie komitetu nagrO- wystawioną sztukę p-t. 0 Krakowlacy i 
dy teatralnej m. Łodzi. Górale". 

Zgodnie ze statutem nagroda miała Nagroda wynosi 1 Oo tysięcy złotych. 

być przyznana reżyserowi za najlepiej Wręczona będzie znakomitemu reżysero 
Wystawioną sztukę, albo aktorowi za wi wraz z clyplomem w dniu 19 słycz­
najtepiej odtworzoną rolę, względnie nia 1949 r., na uroczystym posiedzeniu 
artyście - dekoratorowi za najlepszą Miejskiej Rady Narodowej, zwołanym 

oprawę sceniczną jednej ze sztuk, gra- w związku z rocznicą oswobodzenia 
nej w jednym z teatrów łódzkich. Łodzi spod okupacji hitlerowskiej. (a~ 

Na członków KC PZPR zostali wybrani 
ob. ob.: Albrecht Jerzy, Alster Antoni, Az.. 
ski Stefan, Baranowski Feliks, Berman Ja„ 
kub, Bierut Bolesław, Burski Aleksander, 
Chełchowski Hilary, Cwik Tadeusz, Cy„ 
rankiewicz Józef, Daniszewski Tadeusz, 
Dąbrowski Konstanty, Dietrich Tadeusz, 
Dłuski Ostap, Duniak Stanisław, Doliński 
Adam, Dworakowski Wł„ Fiedler Franci­
szek, Gomułka Władysław, Hoffman, Izy-i 
dorczyk Jerzy, Jabłoński Henryk, Ja:°"' 
szewicz Piotr, Jędrychowski Stefan, Jof-; 
wiak Franciszek, Kasman Leon, Kłus:;;yń­
ska Dorota, Kole Józef, Kozłowska Helena, 
Korczyc Władysław, Kowalczyk Stani-; 
sław, Kuryłowicz Adam, Lange Oskar, Le­
wikowski Wacław, Machno Józef, Matwin 
Władysław, Matuszewski Stefan, Mazur 
Franciszek, Miętkowski Mieczysław, Mijał 
Kazimierz, Minc Hilary, Modzelewski Zyg­
munt, Motyka Lucjan, Nowak Zeni:n, ?'"' 
chab Edward, Oks Mateusz, Pasenk1ew1cz 
Kazimierz, Popiel Mieczysław, Pragierowa 
Eugenia, Radkiewicz Stanisław, Rapacki 
Adam, Reczek Włodzimierz, Romkowski 
Roman, Rusinek Kazimierz, Rybicki Ma­
rian, Skowroński Ignacy, Skrzeszewski Sta 
nisław, Spychalski Marian, Świątkowski 
Henryk, świetlik Konr.ad, Strzelecki Ry.; 
szard, Szcześniak Józef, Ę>ztachelski Jerzy, 
Szymanowski Zygmunt, Szyr Eugeniusz, 
Wierblowski Stefan, Witaszewski Ka:z;i ... 
mierz, Wolski Władysław, Zambrowski Ro-. 
man, Zarzycki Janusz, Zawadzki Aleks!lll-! 
der, Zawadzki Stanisław. 

Na zastępców członków KC FZPB zo­
stali wybrani ob. ob.: Blinowski Franci~ 
szek, Bogdański Mieczysław, Borejsza Je-; 
rzy, Ciekoński Henryk, Dąbek Stefan, El­
czewski Maciej, Finkelsztejn Leon, Kasner · 
Roman, Hetmańska Wiktoria, Hochfeld Ju­
lian, Jaszczuk Borys, Kaczmarski Witold, 
Kalinowski Józef, Kamiński Antoni, Kli­
szko Zenon, Kłosiewicz Wiktor, Kowalczew 
ski Marian, Kozłówski Jan, Krajewski Ja­
kub, Kubecki Ignacy, Kuligowski Ryszard, 
Kuryłowicz Bolesław, Lech Jan, Loga-So-; 
wiński Ignacy, Łapot Stanisław, Metera . 
Piotr. Minor Marian, Moczar Mieczysław,­
Morawski Jerzy, Nieszporek Ryszard, No­
wak Roman, Olszewski Józef, Orłowska Ed 
warda, Petruczynik Feliks, Pierzyk Mieczy 
sław, Piwowarska Ireha, Pszczółkowski Ed 
mund, Putrament Jerzy, Rumiński Eole.o 
sławi Salcewicz Józef, Sokorski Włodzi~ 
mię:r;z, Szymański Stanisław, Tepicht Jerzy, 
Tkhczow Stanisła\v, Tokarski Julian, Wasil · 
kowska Zofia, Wągrowski Mieczysław, 
Werblan Andrzej, Werfel Roman, Woja( 
Paweł, Wudzki Leon, Wysokiński Stani"' 
sław, Żółkiewski Stefan. 

KOMUNIKAT ZW. DZIENNIKARZY 
Dziennikaxze nie pracujący w redakcjadi 

łódzkich pism codziennych pro.!i'Lenl są o na-. 
tychmiastowe zgłoszenie się we własnym in­

te!I'esie do s~etariatu Związku (Piotrkow.­
ska 133, IV P. tel. nT. 141-73) w godzinach od 

11~14 jeszcze przed świętami. Sprawa bar-: 
dzo pilna. 

Codzienna nowelka „Expressu" stoi dziś bardzo v.rysoko i ratuje nas w postanowiłam wreszcie skończyć z ży-., 

Sznur 
wypadkach, które ongiś były bez.na ciem, które właściwie już nie ma dla 
dziejne- Mamy streptomycynę, penici- mnie żadnegó uroku! 
linę, mamy... Twarz dyrektora rozjaśniła się . 

......, Na to, co mnie boli, nie pomoże - Droga pani rzekł z uśmiechem -...ot 

Dyrektor opery, wędrując po pod­
miejskim lasku, nie po raz pierwszy 
zrobił odkrycie, że jednak są chwile, 
kiedy nawet dla takiego melomana jak 
on, śpiew ptaków brzmi piękniej, niż 
natchnwna muzyka Chopinów, -Czaj­
kowskich i Moniuszków ... 

Ale po chwili tok jego myśli zmienił 
się najzupełniej, bo oto zobaczył nie­
spodziewan'e jakąś kobietę, która sto­
jąc pod drzewem manipulowała tajem­
niczo koło gałęzi. 

Jeszcze moment - i z piersi dyrek­
tora wyrwał się okrzyk przerażenia, 
albowiem nieznajoma zachwiała się 
nagle w powietrzu, nie dotykając sto­
pami ziemi ... 

Spacerowicz dopadł do niej jednym 
susem. Dobrze, że miał w kieszeni scy­
zoryk. · Momentalnie przeciął nim 
sznur, tak że samobójczyni spadła z ta­
ką siłą, że z kolei i on runął na zie­
mię, uderzając się głową o kamień. 

Przez chwilę pocierał bolące go miej 
sce i z głębokim wyrzutem spoglądał 
na nieznajomą, która w międzyczasie 
przyszła już do siebie i, sięgnąwszy 
mechanicznym ruchem po torebkę, 
zrobiła to, co czynić zwykła każ­
da kobieta przy każdej sposobności: 
przypudrowała sobie koniec nosa. 

Przez chwilę trwało kłopotliwe mil­
czenie, a potem taiemnicza pap.i rzekła 
~~~~ro bata. 

- Nie miał pan jednak racji! 
- W czym, proszę pani? 
- Ratując mnie! Bo jeśli Już ktoś 

zdecydował się odebrać sobie życie, ma 
widocznie ku temu ważne powody: tak 
jak ja! 

- Droga pani ......, rzekł profesorskim 
głosem dyrektor - życie jest cennym 
darem natury i nie należy ono tylko do 
nąs, ale do całego sp0łeczeństwa, któ­
remu powinniśmy służyć. Uważam, że 
nie ma takiej sytuacji, z której nie zna 
leźlibyśmy wreszcie wyjścia! Dlacze­
goż więc działać zbyt pochopnie i od 
razu sięgać po sznur czy rewolwer? 
. Słuchała go chmurnie nieprzekona-

żadna penicilina - potrząsnęła głową Potwierdza się tylko to, o czym już pa"' 
niedoszła samobójczyni - Moją decy- ni mówiłem, że nie ma takiej sytuacji, 
zję spowodoawły względy czysto du- z której nie znaleźlibyśmy wyjścia! Co 
chowe. za przedziwny zbieg okoliczności! Tak 

- Niech pani mówi jaśniej. się właśnie składa, że jestem dyrekto• 
- Proszę pana, całe moje życie jest rem opery i przyjacielem młodych ta"' 

wielką tragedią! Urod:zilam slę na tentów. Jeśli głos pani jest rzeczywi• 
artystkę. Kocham sztukę ponad wszy- 'ście tak piękny, zaopiekuje się panią i 
stko i pOsiadam taki głos, jak rzadko gotów jestem zaangażować panią do 
kto na świecie! O, gdyby pan usłyszał swego teatru ... Jeś!i pani chce, może 

moje górne „C"I Jesf w moim głosie pani już tu, na miejscu, dać mi próbk~ 
metal i aksamit, jest liryzm i ekspre- swego talentu. 
sja! Lecz cóż z tego? Wszystko sprzy- - Ależ z największą . przyJemnoscią 

sięgło się na to, ażebym zmarnowała - zawołała nieznajoma i zaczęła śpie­

swój ogromny talent, a cóż jest tra- wać arię z „Halki". 
giczniejszego r.iż p0dobny stan? Za- Dyrektor otworzył nagle szerzej oczy 
miast brylować na scenie jako wielka i teraz dopiero, słysząc jej głos, zasta„ 

na.:_ A jednak sytuacja moja była bez gwiazda, jestem stenotypistką w Rzeźni nowił się: czy to nie jest ta sama nie-i 

wyjśda! Miejskiej i spisywać muszę raporty o wiasta, która przed paroma miesiącami 

_ Czy zakochała się pani nie.s,zczę- ilości zabitych świń i wołów!. .. O Boże, napastowała go w jego gabinecie żąąa ... 
śliwie? · co za degradacja!... Ja, która mogła- jąc, żeby ją zaangażował? 

_ Nie, proszę p~na! To nie jest ser- bym zdobyć sławę Carusa, pracować · - A więc to tak? - zmrużył oczy, a 
muszę w rzeźni! potem, wysłuchawszy do końca J·eJ· 

cowa sprawa. t t · · · ł · · ł 
_ więc może względy '.l:naterialne? - Westchnęła pa e ycm~e 1 ciągnę a sptewu, rzek poważnie: 

dalej. - Mi.ala pani rację! 
Bogu di.lięki, nie mamy dziś w kraju - Wczoraj byłam na koncercie. - Więc podobał się panu mój głos?, 
bezrobocia. .feśli nawet straciła pani $piewało parę dobrych solistów, ale - spojrzała na niego kokieteryjnie. 

jedną posadę, z łatwością znajdzie pa- ja, porównawszy -;wój głas z ich mo- ,...... Nie o tym myślałem! Zrozumia"" 

ni inną! żliwościami zrozumiałam, jak strasznie łem: tylko, że nie powinienem był prz~ 
- Nie proszę pana, to nie były rów- skrzywdzU mnie los nie pozwalając mi szkoazić pani w zrobieniu użytku z t~ 

nież względy natury materialnej~ się oddać zawodowi, który ukochałam go oto przedmiotu! - rzekł dyrektor'. 

- A może jest pani nieuleczalnie ponad wszystko! I myśl, że marnuje podając jej sznur, po czym, nie oglą„ 

chora? W takim wypadku nie należy się we mnie tak ogromny talent zde- dając się za siebie, seybkim krokieni 

ró~ież OJ:!USZ<;,a~ć _ rąk. bo medy_cyna prymowała mnie do tep.o stopnia, że poszedł dalei. · 
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PRZY&ODY WICKA „1 WA CK.A 

WICEK:..:.,__ Ach!.- Przepraszam!... 
WACEK: - Wlałeś się, cey co? 
WICEK: - Nie! Tylko odkąd ciocia 

przestawiła graty, to mieszkania nie 
poznaję! 

WICEK: - Te! Czego wciąż biegasz 
jak kot z pęcherzem? 

WACEK: _:_ · Chcę włoż-yć marynar­
. kę, ale ona jest w szafie ... · A gdzie te­
raz jest szafa? 

CIOCIA: - Prędzej, gamoniu! Wsa­
dzisz mnie do tramwaju! 

WACEK:· - Zaraz, ciociu! Tylko 
znajdę drzwi wyjściowe ... 

WICEK: - A to ci heca! 

WACEK: Zamiast do tramwaju 
wsadziłem cio~ę do autobusu i poje4 

chała do Kołtunowa! 
WICEK: - Wiwat, Waciu! To jest 

najlepszy prezent świąteczny! 

Wicek 'i Wacek Śnieg, ryby I choinki 

~.~~j~w.;~~~;7~· RA O OS C I • 
I KŁOPOTY już d.o Łodzi z dwudniowej inspekeji mia.st 

prowincjonalnych, dokąd udali się, aby Spra 
wdzlć ja.Mm powodzeniem cieszy się ich al- • • • „ „ · • 
bu~bydwaj są Jak najlepszej myśli, 'Nie ma nurtuJą łodzian w ostatnich godzinach . przed św1etam1. -
~-=~~~t~:::a~w~\:: :!!:;:n::~chwy. Karpie z wody ida"1·ak woda. -Oby nauka nie poszła W Las" 

- Dlaczego pa.nowie w tak żółwim tempie " • " 
11 

• • 

1a.spaka.iają SWycb wielbicieli? Otóż jeszcze jedna plotka wzięła w trów, a że w dodatku przez cały dzien świątecznych. Największym powodze· 
- A kto mógł przewidzieć takie powodze- łeb: wcale nie wyeksportowano za gra- utrzymywała się temperatura minus 6 niem cieszyły się ryby) bo już najwy:i· 

nic? - oopow.iada Wacek. - Ta.kiego ruchu nicę Wszystkiego śniegu, bo wczoraj ca- stopni - narciarze gorączkowo pOczęli sza pora, aby się zaopatrzyć w· ten tra• 
Jes:zr"'~ ni~ widzi.a.Jem .•• Jak i;cagnę cz1<.awk1.. ' 
omcr. :iJ111e wszystko poszło.... ły kraj - jak długi i szeroki - pokrył się przygotowywać do zapoczątkowania dycyjny przysmak. 

- I co będzie da.lejl się białą szatą. sezonu. Wybredny gust łodzian postawił Cen 
Wicek uśmiecha. ślę. Wirujące w powietrzu płatki wywo- Na Snieżce not°'!ano. wczoryj młnu~ tralę .Rybną w dużym kłopocie. Zeszłe· 
- Pan uspokoi czytelników. Każdy będzie lały powszechną radość, bo kto słyszał 8 stonni, w Tarnowie mmus 3, W • Łodzi go rOku dużo kupowano o tej porze 

mógł kupić album, bo sami teraz pomaga- • 'f i 
my w introtigatorni. Robota idzie na Kto dwa. o Bożt.~m Narodzeniu bez śniegu?... A minus jeden ~top eń. Temperaturę po- mrożonęgo karpia i leszcza. Teraz lo-
w każdy dzień odwalamy po kilka tysięcy już najbardziej cieszą się nasi milusiń.- wyżej zera Wskazywały termometry je- dzianie zmienili nagle gust: karp, ow· 
egzemp.l.ar.iy. Nie przestaniemy pracować, pó scy, wróżąc sobie Wiele emocji przy dynie nad morzem. szem, ale żywy, a jeśli mrożony - to 
kl każdy jeden mikrus albumu nie dostanie „ zjeżdżaniu saneczkami z pagórków, któ Mimo, Iz pod stopami przechodniów tylko sandacz! 

- I nie-0h pan redaktor uprzedzi ludzi .:_ · 
wtrąca Wacek _ aby nie płacili 1 uie brali rych przecież nie brak w ol;łrębie nłl- śnieg na ulicach miasta począł szybko Na zaspokojenie świątecznego ape· 
więcej jak po 100 złotych. Bo to kryminał. szego miasta. tajać - łodzianie nie martwią się, prze tytu ŁOdzi przygotowano ogółem 240 
Cena. jest jednakowa dla wszystkich. A jak Snieg padał wczoraj w całej połud- widując, że do świąt oziębi się jeszcze ton wszelakkj ryby, nie licząc wielkiego 
k~6ry .•• jak pragnę czkawki... · niowej i centralnej części Polski. Naj- hardziej i że mimo wszystko Boże Na- zapasu śledzi. Cenfr~la rozprowadziła 

Wacek Już nie dokończył, ho Wicek poolą- grubszą warstwą Okrył zbocza Tatr i rodzenie minie p.o lodzie. już prawie 200 ton, resztę skieru.ie na 
gnął go za. sobą.. · 

_ Chodź, fajtłapo do roboty, Mikrusy cze- Karkonoszy. W Zakopanem pokrywa W tak samo szybkim tempie jak miasto w ciągu dnia dzisiejszego i ju.i 
kalą.t... „ śniegu wynosiła kilkanaście centyme-1 śnieg, tajały wczoraj zapasy Wiktuałów trzejszego Chodzi o to, aby nie dopro-

Upominek dla Armii Prze.de wszystkim-robotnicyl 
przekazał Zw. Zaw. Spożywców · li . I 11 

Tow. Przyjaciół żołnierza w Łodzi A k • k • b d · d łk 
zainicjowało akcję noworoczną jedno- tra cy1ne t antny ę ą sprze awane ty o 
st;k st~cjonuj~cego w !laszym woje- w sklepach przy większych fabrykach 
wodztw1e garnizonu wo)skowego. Wzo- · 
rem lat ubiegłych, wezwano społeczeń- Domy towarowe w Łodzi stały się kienkowe itd. Towar ten będzie wyco-
stwo do składania darów w postaci terenem ożywionej działalności roz- fany z domów towarowych i skierowa­
książek i sprzętu sportowego ·dla , świe- maitych kombinatorów, którzy wyku- ny do sklepów spółdzielczych PSS-u, 
tlic wojskowych aby w ten sposób dać pują najbardziej atrakcyjne artykuły, znajdujących się w najbliższym są­
wyraz przywiązania do armili demo- aby je sprzedać potem z nadwyżką pas siedztwie dużych zakladów przemysłO-
kratycznej Polski Ludowej. karską na „ręczniaku". wych· Rady Zakładowe będą wydawa-

Pierwszą instytucją, która odezwała Jak bardzo pospolitym jest to zjawi- ły robotnik~m specjalne ·zRświadczenia, 
s.ię na apel TPŻ, jest związek zawodo- sko mogą świadczyć wyniki ostatniej na podstawie których świat pracy bez 
wy robotników przemysłu spożywczego akcji Komisji Specjalnej, w Wyniku żadnych trudności będzie zaspakajał 
w Łodzi. Wydział kulturalno-oświato- której tylko w du19elł meg?iJ:r@ach za- sWe potrzęhy. Każdy robotnik kupi 
wy tego związku przekazał już wczo- trzymano ponad 60 takich szkodników tyle materiału, ile potrzebuje dla siebie 
raj żołnierzom jednostek WP cenny społecznych! i ·swej rodziny. Pierwszeństwo będą 
upominek gwiazdkowy, a mianowicie W związku z tym postanowiono wpro mieli przOdownicy pracy. 
biblioteczkę, liczącą sto kilkadżiesiąt wadzić w nowym roku zasadniczą zmia W sklepach tych kupować będą tak­
tomów, 5 kompletów teni~a stołowe.go, nę w dystrybucji najbardziej popular- że członkowie związków zawodowych 
10 kompletów gier towarzyskich oraz 2 nych artykułów bawełnianych, jak pracujący w innych zakładach ·i insty-
komplety szachów dla świetlicy żoł- purpura (inlet), flanela, materiały su- tucjach. ' (s) 
nierskiej. ---------

Niewątpliwie czyn zw. spożywców M1·e1·sk1se szkoły w Łodz· znajdzie licznych naśladowców wśród il . I 
innych organizacji i instytucji społecz- '·. · . . 

1 

, I 
nych naszego miasta. (a) b.ędą upaństwowione od Nowego Roku 

Teatr dzieci 
odwiedził chorych w Tuu:ynhJ 
Sana.toł'ium dla płucno chorych w Tuszyn. 

)l;u pod f.odzią posła.da również itpecjf\lny od­
dział dla dzieci dqtkniętych gruźlicą. Na od. 
dziale tym leczy się w tej chwili 011.oło 100 
pac,jentów w wieku .do lat 16. 

W dniu wezora.jszym odd'Diał dziecięcy ocl· 
wiedzili ucz:niGW-iP i uczennice szkoły pOdst.a. 
wowe,f Nr 133 w Łodz.i, którzy wyjechali do 
Tuszynka z własnym teatrzykiem szkolnym. 
Ekipa dzieci łódzkiej szkoły skła.dała się z 
przeszł-0 60 osób. Uczniowie WYSta.wili dla 
chorych dzieci komedyjkę Ewy Szelbnrg-Za. 
remblny pt. „NajszC'lęśliwsza i sióstr", Przed 
s'i';iwienie spotkało się i jak najserdeOZ!tliej. 
szym przyjęciem wśró..~ małych pensjona-
riuszy. 
Zaznaczyć należy, że jest to pll'..rwsza tego 

rodzaju wtzyta zloiiona. dzlC-Olom z sa.nato. 
riwn przez jakakolWiek szkołe l~ką. {ks) 

W swoim czasie władze miejskie 
zwróciły się do Ministerstwa Oświaty 
.z propozycją przejęcia prowadzonych 
przez samorząd szkół średnich. 

Potrzebę upaństwowienia miejskich 
szkól średnich umotywowano m. in. 
olbn~ymimi obowiązkami, jakie ciążą 
Pa Zarządzie Miejskim w związku z 
utrzymywaniem blisko 150 szkół po­
wszechnych oraz skromnymi środkami 
finansowymi, jakimi rozpOrządza Łódź. 
Przerzucenie kosztów prowadzenia gim 
nazjów miejskich na państw6, ułatwiło· 
by w znacznej mierze położenie finan­
sowe miasta i pozwoliłohy wykroić z 
budżetu większe kwoty nn inne, nie­
mniej pilne potrzt:Jhy miasta, 

Do wniosku te;to Min. Oświaty usto-

sunkowało się przychylnie i, jak nas 
informują, z dniem 1 stycznia 1949 na· 
stąpi prz.ekazanie łódzkiemu kurato­
rium obydwu miejskich szkół średnich, 
a mianowicie Miejskiego Gimnazjum 
im. Tadeusza KOściu:.-zki przy ul. Sien­
kiewicza oraz Miejskiego Gimnazjum i 
Liceum Administracyjno • Handlowego. 

W związku z tą decyzją Min. Oświa· 
ty zawiadom.Ho równocześnie Zarząd 
Miasta o tym, iż prowadzenie Miejskie­
go Gimnazjum im. Tadeusza Kościu· 
szki postanowiono powie1·z:rć Robotni­
czemu Tow. Przyjaciół Dzieci z tym, że 
wszYscy nauczyciele tego gimnazjum 
przejdą na· etat państwowy i, że wobec 
tego Łódź winna przekh.ać tę szkołę 
btJzoośrednio RTPD. (at) 

wadzić do wykupywania towaru i sprze 
daży łańcuszkowej. 

A rozmaici kon1binatorzy bardzo lu· 
hią .ten proceder. Wczoraj aresztowa· 
no kilku takich panów, którzy wykU{>Y 
wali choinki, aby je sprzeda~ z „dru· 
giej ręki'' po 800 i tysiąc złotych. 

Spółdzielnia „Las" rzuciła wczoraj 
na rynek 5.000 sztuk drzewek, dzisiaj 
sProwad'.li 3 tysiące i taką samą ilość 
jutto. Jednocześnie odbywa się sprze· 
daż choinek „na pniu" w lasach okolicz 
nych nadleśnictw, jak Molenda i 
Szczukwin na szosie tuszyńskiej, S'zcza;. 
win koło Zgierza) Gałków kolo Gał· 
kówka, Łaznów koło Rokicin itd. Po 
choinki przyjeżdż~ją tu zarówno rady 
zakładowe, jak i prywatne osoby, gdyż 
nikomu nie robi się trudności. 

Należy przypuszczać, że ponad 50 
tysi1ęcy choinek (bo tyle spółdzielnia 
zamierza ogółem sprOwadzić) rozładuje 
zapotrzeboWanie i tłok na placach. Prze 
żywane kłopoty niechaj jednak będą 
nauczką na przyszłość· Spółdzielnia 
„Las'' niewątpliwie sprowadzi w przy­
szłym roku eałkowicie wystarczającą 
ilość drzewek. Mamy nadzieję, że na-
uka nie pójdzie w „~as''... (o) 

Poiar w do.mu 
W 2-piętrowym budynku miesżkal­

nym przy ul. Dębowej 10 wybuchł 
wczoraj po południu duży pożar. 

Wskutek wadliwego przewodu komi­
nowego zapalił się strych. Na miejsce 
przybyły cztery oddziały Straży. Po go· 
dzinle sytutację opanowano. Strażacy 
musieli zerwać sufity w dwóch miesz-
kaniach. (i) 

Samcbó.islwo studenta 
· W szpitalu o. o. Bonifratrów na Ch:: j:1J!ł ch 

~ zam1arze samobójczym wyskoczył z trze. 
CI~o piętra ~udent medycyny Janwiz Koll­
ezyuski, mmieszkaly i za trudnlony w tymże 
S7.pit.al u. . 

Dmiat pouUisł śmierć na mle;lscu. Przyczy­
na. l'~~e&'O kroku nie 2101Stała. asta.Iona. 

I 
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Od No.wego Roku _ 

odwyższone zasiłki 
Rząd otacza troską rodziny pracujących 

Głęb0ka troska rządu o pracujących, a zwłaszcza o tych, którzy mają jak dotąd: Pracownicy mniej„ych za­
na utrzymaniu duże rodziny - znalazła swój wYr;;tz m. in. w znacznym kładów będą je odbierali w Ubezpie­
podwyższeniu zasiłków z dniem 1 stycznia 1949 roku. czalni Społecznej, pracownicy więk·· 

·~eśli pracujący ma żonę i jedno dzie- starsze, kobiety w ciąży od 7 miesiący szYch zakładów - w swych firmach 
ck'o, od Nowego Roku będzie otrzymy- oraz matki karmiące - po 7 titrów mie przy w~rpfacie pohOrów, rt.a rachunek 
wał na nie 2.900 zł. miesięcznie, jeśl: sięcznie) zasiłek rodzinny jest niższy o Ubezpieczalni Społecznej„ 
ma dwoje dzieci - 4.850 zł„ jeśli troje . 200 ztotych W ten sposób łączna kwo- Jeżeli idzie o pracujących - gło­
~ .7·100 zł., na czworo i żonę - 9.350 ; ta zasiłku będzie o tyle razy po 200 zło wy rodziny, wszelkie przypadające dla 
tł., na pięcioro - 11.600 zł., na _sześcio-1

1 
tych niższa tle osób ma prawo do bez- nich ekwiwalenty za· wycofane przy­

:ro - 13.850 zł„ na siedmioro - 16.100 płatne.go mlek.a . j działy, żywn.oś~iowe wliczone zostają do 
Jl. iłd. Zasiłki rodzmne wypłacane będą tak poborow miesięcznych. (s) 

Na żonę nie wychowującą dzieci wy ·----~-·==---

płactmy będzie zasiłek rodzinny tylko z d • k p· " 
:wówczas, gdy liczy ona ponad 50 lat, a . u z o s f~ e p o w 
a pohiżej tego wieku tylko wtedy, gdy . ·' · 
udowodni świadectwem lekarskim, że „d • "' I "" Ł d · 
jest trwale niezdolna do pracy zarob- zna1 u1e się na eren1e o z. 
ko:wej, bądź też zaświadczeniem szkol- 1 Na. terenie Łodzi - jak wynika z Nie ulega wątpliwości, że male skle-
nym! że uczęsz~za do szko.ły. Zasilek I ostatnich obliczeń _ znajduje · się aż py nie wytrzymają konkurencji placó­
rodzmny na te zony wynosi 1.000 zł. , . . , , wek handlu uspołecznioneg9. Należy 
mie.sięcznie, a gdy pobierają mleko 6·598 najrozmaitszych sklepow - pan- się więc liczyć z li,kwidacją pewnej 
(ciąża) - 800 zł. miesi•ęcznie. stwowych) spółdzielczych _ ł prywat- liczby drobnych pneds~ębiorstw, a co 

Jednocześnie - jal:c już wczoraj do- I nych. za tym idzie - ze zWoJnieniem się pew 
nieśliśmy -:- od Now~go Roku wyda- j Pod tym względem Łódź bije wszel- nej ilości lokali. 
.wane b.ędz1e bezpła!n1e mleko w skl;-, kie rekordy. Szczególnie uderza nad- W lokalach posklepowych powstaną 
pach PSS-u_na specJaln~ asygnaty, kto- I mierna ilość sklepów włókienniczych, jadłodajnie, część przerobiona będzie 
re prac~wr;1cy otr~ymaJą przy wypła- których liczba wcale nie odpowiada na mieszkania, których brak tak bar-
ta,ch z~s1łkow rodzinnych. Asygnaty _na j możliwościom konsumcyjnym ludności· I dzo daje się we znaki. (k) 
styczen i połowę lutego pracown1ey I 

n 
I\:OCHA.JĄCY OJCIEC ZE '.i!GIERZA: Prze 

czytaliśmy uważrue pański list. Istotnie sytu­
acja jego jest bardzo skomplikowana i cięt- , 
ka. Przede wszystkim musimy Pana wypro-
• adz'.ć z błędu 1eśli chodzi o prawo opieki 
mid dziećmi. Należy ona całkowicie do Pana 
i teściowa jego nie ma obowiązku zajmowa­
n'.a się wnulrnm1. Moeż Pan $komunikować 
się z nią i dojść do dobrowolnego porozumie 
nia, na podstawie którego wychowywałaby 
cna jedno dziecko i oczyw'.ście ws.zelkie ko­
szty musiałby Pan ponosić osobiście. W ra­
zie, gdyby teściowa jego nie zgodziła się na 
tą propozycię, musi Pan porozmawiać jesz· 
cze raz ze swoją obecną żoną i wytłumaczye 
jej, że przecież dzieci n'.e mogą wychowy­
wać się na ulicy. Wobec tego, że jak Pan 
pisze, jest ona dobrym człowiekiem przypusz 
czarny. że przezwycięży swoią niechęć do 
pańsk'ch dwóch synów i zastąpi im z lep­
szym powodzeniem niż to ri;ibiła jego po­
przednia żona - matkę, Poza tym jest jeS2l­
cze jedno wyjście, że odda ich Pan oo nor­
malnego internatu, gdzie mogliby się uczyć 
i mieliby zapewnioną opiekę. Tego rodzaiu 
instytucje istnieją na terenie Łodzi. · Jeśli cho 
dzi -0 pański stan nerwowy„ pro;,imy pamię­
tać, że włafo'e Vv takiej chwild nie wolno 
się Panu załamywać, gdyż na pewno będzie 
Pan potrzebny zarówno jego żoriie, jak i 
dzieciom„ Musi sie Pan zdecydować na posta 
wienie sprawy iasn-0 i nawet mi·mo. że zrobi 
to chwilową przykrość jego małżonce, jeste!!­
my pewni, że wkrótce zgodzi się ona z Pana 
stanowiskiem .Należy jednak podejść do te' 
sprawy bardzo taktownie i wzbudzić w nlel 
współczucie dla dzieci, które są pozba'.vione 
matki 1 matczynej opieki'. Serdecznie pozdra 
wiamy Pana i życzvmy wesołych ~Willt. 

·o~rzymają w zakła?ach pracy w ostat- : PSS zaspakaia w &O proc 

::~~:i~:~ 1o/iJr~~;r .. ~~~~.,<~~:~i 1!1 P~ OT R z· ·a V .t O 
P.iJdlłiostn;m ką tem 

Za burtę! 
ZI . 

Demokratyzacja wyższych uczelni n.a.uko­
wych postępuje naprzód. Uniwersytety coraz 
bard7Jiej zapełniają się młod7!ieżą, pochodzą-

W nadcho.dzącym roku powsta·nie sieć nowych sklepów deta-
licznych. - Dobre wyniki celowej i planowej gospodarki 

cą .ze środowisk robotniczych i chłopskich. Na wczorajszej konferencji praso- Podczas gdy w roku 1947 wynosiły one 
dla. których dostęp do wyiszych studiów był c wej prezes zarządtł- Powszechnej 7 miliardów 800 milionów zł. - rok bie 
dawniej zamknięty. I Spółdzielni Spożywców w Łodzi żący PSS zamknie obrotem wynoszą-

, 1',llndzież ta zdaje sobie sprawę z tego, łt Stawiarski poinformował dzienika- cym prawie 11 i pół miliarda złotych. 
kształci się po to,• aby stać się trzonem rzy o osiągnięciach PSS-u · w dzie-
pnyszłych kadr 1nte~1ge1:1c.Ji Polski ~udo- dzinie zaopatrywania ludności w ar- Jest to njlepszym dowodem wzrasta-
.wej, Polski sprawiiedl1wosc1 społeczn.eJ, i z . tykuły pierwszej potrzeby w rb. jącej stale popularności sklepów PSS-u 
te~· racji bi~rze ona coraz czynniejszy udnał oraz . prŻedstawił Interesujący plan wśród najszerszYch rzesz ludności. 
w ollbudowie kraju w jego życiu polłtycz- . , . J b d 1• • ekonywuJ'ąco 
n.Ym. w ziwilązku z' tym zmten•ł slę styl ży. dz1ał.alnosc1 na rok nadchodzący. eszcze ar z eJ prz 
cia dzisiejszej braci aka.demicktej, którą wi-1 Co zrobi la PSS w roku 1948? Przede przemawia następujące · zestawienie. 
dz.imy często wśród robo"tntków, w śwtet~1- wszystkim zwLększono sieć sklepów de- Ogólna suma zarob.ków pracowniczych 
cach, przy różnych robotach publlcznych, ze talicznych niemal 0 50 proc. gdyż w w Łodzi wynosi około 2 miliardów 400 
wspomnimy tu o Czynie Przedkongresowym. chwili. obecnej pożyteczna ta placówka milionów zł. miesięcznie, a ponieważ 

:W życiu młkomej części student<>w obser I' . 460 kt' da' '' ostat i·e obroty mi·e"l·~czne PSS-u wy-
wujemy jednak pomimo to pn.eja.wy pneJ- icz;y az , ~un ow sprze .z~ . n ., " 
mowania najgorszych tradycjt korp0ra.nc.. Rownoczesme ze wzrostem ltczby skle noszą półtora miliarda miesięcznie --: 
kich młodzieży przedwojennej. Tej młodzie. pów zwiększyły się wydatnie Obroty. wynika z tego, że sklepy tej placówki 
ży która. wyżywała się w hulankach, która ~--_,::...,_;....;;.._..;;.._..;. ______ ;... _________________ _ 

milczała, gdy dzielono ławy uniwersyteekłe 

na. ,,lewe:: i „prawe", która bra.ła udztał w 
bur1fach nllcmych i operowała ka.steta,mt 
i . pałkami. 

Nledaiwno odbyła slę w Łodzi zaba.wa aka. 
demicka. N.a zabawie tej został d.otkliwie p-0 
bity członek Z.AMP, syn znanego aktora, 

Roztoczyć końtrol~ 
nad zakładami rzeźniczymi I 

uzdolndony młody poeta., Roman Kamiński. W związku z kombinacjami poszcze­
Ok.t>li~noścl zajścta. 

1 
były błahe._ Ka~tńs~i gólnych rzeźników, którzy w okresie 

przys~dł się do siol ka, przy ktorym siedzi.a przedświątecznym zaczęli chować szyn-
ły tlw:i.e młode kobiety oraz student WSGW, . . . . d . 
Jan Wawrzyniak Ten ostatni zażądał, aby k1, boczki itp., aby Je sprze ać znaJO-
Kami.ński od~ed

0

ł od stołu, przeprosiwszy mym i „lepszym" klientom po paskar­
uprzednio niewiasty. Ponieważ Kamiński nt. l skich cenach - otrzymaliśmy bardzo 
kogo nie , obraził i nie było powodu do prze- I interesujacy list 
prosii:n, więc odmówił. To wystarczyło, aby zo A · "- · · b 1 · t 
stal przez chuligana powalony 'na ziemię utor Jego proponuJe'. a Y ;1~ ezy ą 

nia uruchamianych obecnie Dzielnico­
wych Rad Narodowych. 

Komisje mają się Interesować czy 
rzeźnicy cały otrzymywany w Centrali 
mięsnej towar wprowadzają w obrót, 
czy nie dopuszczają się nadużyć itd. Po 
nieważ w skład D.R.N. wchodzą miesz­
kańcy danej dzielnicy miasta - będą 
zawsze .l!).Ogli trzymać rękę na pul-
sie. (x) 

l ;poturbowany do krwi, Wawuynia.k nie za. kontrolę nad zakładami rzezn1czym1 
d~wolił się jednak tymi wyczynami. Letące. roztoczyły specjalne komisje z ramie-
g0 na ri:demi skopał niemiłosiernie do teii'o sto ---------

pn~e!! :~:: ż::p::;~ nabrała rozgłosu. a1·0bow1·ązkowe . dni· Wawrzyniak oostał słusznie usunięty, na, 
skutek ingerencji ZAMP-u z WSGW. SP'!a.wę 1 

. f' 
przeciwko n~emu skierowano poza tym na dro d b d ł k 
gę sądową. wprowa zone ę ą w przysz ym ro u 

Trzeba. w związku :r: tym Jasno powiedzieć: . . · . '·d · · te I c t 1 R b h · · ln 
dla 11'.llłOdzieży pokroju Wawrzyniaka nie mo Ryba Jest 1 tania I z rowa, coz z go en r~ a y na ~truc orni specJa y 
że być miejsca na demokratycznych uc:r:el. jednak, kiedy nie docenia .się jej u nas referat mstruktorsk: g.ospodarstwa. d?: 
niach polskich! Polska ludowo.demok'ratycz- dostatecznie? A przecież połowy są CO· mowego. Prz•E'8zkoh się znaczną ilosc 
na daje młodzieży akademickiej swobodny do . · . kobiet które zostana skierowane do 
stęp do wiedzy i mozliwośol najlepszego star raz lepsze 1 przy dobrze zorgamzowa- t ł' ' k f b . h · . dł d . . . •- „ i' J - 1 t . d b . • s o owe . a rvcznyc , 3a o a3n1, re 
tu życ ... wego 'ro •rzeba cen c, esli s ę n e nym aparacie ystry ucyJnym tama, t „ 't " 1· • f · 
chce spotka.ć 'z ostrym p1ttępieniem i eltmina • . s aurac)1 I ip. ce em pom ormowan1a 
cją, z żYcla a.k.ademickieg-o! s. G. sm~czna 1 poz~wna ryba ~o~ła ~.po· personelu kucharskieg-o jak należy przy 

---xxx-- waznym stopniu uzupeł111c 1s.tn1e3ące rządzac smaczne potrawy z ryb mor~ 

Ozdobne . ~elegramy jeszcze trudności w zaopatrzeniu mięs- skic~ i je~i~rowych. 
....... nym. N1ezalezn1e od tego do wspólµracy 

od Nowego .• :;..oku Sprawa ta była obecnie tematem spe- wciągnie się także Ligę Kobiet, która 
Poczivwszy od t-go stycznla 1~ :' r&ku tele-1 cjalnej konferencji w Łodzi. Zastana- we własnym zakresie zorganizuje po­

gramy można. będzie przekazywać lu ozdo- wiano się nad sposobami spopularyzo- kazy praktyczne dla pań domu. 
bnych blankietaich. 

1 

wania konsumcji ryb. Postanowiono Ażeby zaś podjęta akcja odniosła w 
Pnewidz.iane są trzy wzory blankietów, do wszcząć na terenie miasta i wojewódz- pe'ni zamierzony skutek w przyszłym 

s. tosowane do rómych uroczystości publicz· 1 twa usilną propagandę, której punkt roku wprowadzon. e będą obowiązkowe 
łlycb. I rodzinnych. Opłata :r:a ~dobny blan- kulminacyjny nrzVDadnie nJt miesiar dni rybne - w dniach tych moil:na hę· 
Idei łeleBaficmy wYnOSii 60 złotych tt\ kwiee.i.J · dz.ie uodawać tvlko dainia z rvby. (s). 

spółdzielczej w 60 procentach zaspaka;. 
ja ją ogólne potrzeby ludności naszego 
miasta. 

Dzięki celowej i planowej gospodar­
ce, usprawnieniu organizacji itd. udało 
się wydatnie obniżyć koszty handlowe, 
c0 pozwoliło z kolej obniżyć kalkulację 
i zmniejszyć ceny na poszczególne •r· 
tykuły pierwszej potrzeby. 

Liczba spożywczych sklepów PSS-u 
wzrOśnie w 1948 r. .do 700, mięsnych 
będzie 200, rybnych 30, tyleż wa· 
rzywniczych, 20 cukierniczych, 40 z 
artykułami gospodarstwa domowego 
oraz 150 sklepów włókienniczych. Do 
tego jeszcze - 50 składów hurtowej ł 
detalicznej sprzedaży węgla. 

Plan na rok 1949 opracowany został 
na podstawie ścisłej współpracy z PCH, 
która w 20 proc. będzie partycypowa.ła 
w tej ekpansj.i gospodarczej. 

Dą'żeniem PSS-u jest zaspakajanie w 
100 procentach zapotrzebowania Łod:zi 
w pieczywo. Uda się to osiągnąć przez 
wybudowanie piekarni-olbrzyma, która 
w nadchodzącym roku będzie gotowa. 
PSS zamierza również przejąć w nad· 
ehodzącym roku dystrybucję mięsa ( 
wędlin na terenie miasta. · 

Przez usprawnienie własnej organi­
zacji, zmniejszenie kosztów własnych, 
wprowadzenie ąprzedaży na dwie zmia­
ny, wyszkolenie personelu itd. sklepy 
PSS-u staną się samowystarczalne I 
będą zaspakajały skutecznie potrzeby 
ludności pracującej. (k) 

z pomocą " WSI 
spieszą absolwenci WSNA 
W dniu wczorajszym odbyło s1ę r.ebrame 

grupy absolwentów Wyższej Szkoły Nauk 
Al'l.mi'nistracyjnych w Łodzi 
Podejmując myśl rzuconą' przez prorektora 

prof, dl' Tadeusza Hilarowicza grupa a.bsol· 
wentów postanowił.a oddać ,do dyspozy'?Jł 

OKZZ w Łodzi swą wiedzę fachową w ak­
cji pomocy łódzkiego świata pracy dla ws1, a 
w pierwszym rzędzie dla wsi ·samopomoooweJ 
Wilkowice. 

Pomoc polegać będzie na P<Jpularyzacji pra 
wa, pomocy prawnej co do ooowiązujący~h 
przepisów (np. o poda.tku gruntowym), szerze 
niu wiedzy o samon:ądzie itd. 

Jest to pierwsza Inicjatywa pomocy d1Ja · "51 
ze strony młodzieży tego typu wiedzy. Szla.­
chetny odruch pow1:n1en znaleźć naśladowni­

ctwo i w innych ucz~!niach. Dotychczas 1»" 
moc ta nastąpiła tylko ze strony młodu .ą 
o zakresie wiedzv t.eclmi~nei po · 
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Przedświąteczne wyniki J b I " · b k ki, b 
•:z~~~.J>!0:~~~==' ~=:; a e e $ZOSCIU grup- O sers 1.C 
~~:ływ\ll;:~:aj:!:10:::kn' klasie A 

1 Huta Zabrze to niebezpieczny przeciwnik Zrywu. Gedania, 
KLASA A: Gwiazda - Widzew 6:3(5:4), G I d k I 1• d 

BKs - nKs 2:7(4:5), Elektrownia - wi. wardia sto eczna i g ańs a mają zapewnione miejsće w 1 ze 
<'.ww 7 :2(6:3), Filmowiec - Tomaszowta,nka 
3:6, DKS _ Filmowiec 7 :2(6 :3)· I HKS _ Swięta Bożego Narodzenia przerwą na I Nie ulega również najmniejszej wątpli-1 się dzisiaj przewidzieć jaki będzie osła• 
Elektrownia 3:6(2:7). , dłuższy czas eliminacje ligowe drużyn bo- wo~ci, że finalistą pierwszej grupy będzie teczny wynik tego współzawodnictwa. 

KLASA B. Jedność - Borut-a 3:6(0:9}, kserskicb. Dotychczasowe spotkania (za- Gedania, która już ma na rozkładzie naj- · Jedyną naprawdę wielką niespodziano1 

Oratorium - Włókniarz (;ł:gierz) 8:1(7:2) Sa ledwie dwa terminy) wystarczyły, ażeby groźniejs-iego przeciwnika, Wartę, przy ką eliminacji jest Cracovia, która z powo­

morządowiec - Płomień 4:5(2:7), Ga.strono- w niektórych grupach rozwiać. całkowicie czym sukces swój zanotowałfl na meczu dzeniem może zagrozić szansom nie tylko 

mia - Czyn 7:2(8:1), Budowlani - Jedność wątpliwości jeśli one istniały. wyjazdowym. Przewaga Gwardii gdań- Radomiaka, lecz nawet drużynie Batore.; 
'7:2{5:4), Oratorium - Gwardia 8:1(9:0), Czyn k' k b l f · · d · · k 

T · Do ta.kich niep.ewnvc.h grup .zaliczan.o. s 'tej j.est. ta .samo ezsporna, a e za .. to. go. Przy t.:ra me3,szym sę z1m.vanm pun • 
- ramwa1arz 5:4(5:4) i ŁOdzianka - Boru " "' k 
ta 2:7(5:4). w nawiasach poda.Jlśmy WYnil•i grupę piątą, tut1;lJ bowiem oczekiwano, 1z sy~uac.Ja Ja~a ~1ę wytworz~ł~. w trzecieJ 1 towych, m~st~z ?.ąs~a zosta~ił ~Y. pun ty 

f:potkań drużyn rezerwowych. 'łódzki Włókniarz potrafi odegrać p9waż- szosteJ grupie Jest· mocno meJasna. w ~r~kow1e 1 ,~ue wiadomo rown!ez czy po 

D h 
me1szą rolę. Ale mecz z warszawską Zryw łódzki liczył się i to dósyć poważ- trafi Je zdoby~ w meczu .rewanzowym, a 

ro ny w Polsce Gwardią rozwiał wszelkie złudzenia. Wi- nie z Pafawagiem. We Wrocławiu łodzia- szanse Ra~om1aka n~. II hgę~ J!O tak uda­
cemistrz Lodzi nie dopisał, walczył słabo nie zremisowali i byli zadowo.umi z ta- nym starcie C,racovu, wyrazme z~alały. 

zagra ze Skon eckim w 1949 r i na wysoką porażkę zasłużył. kieg9 obrou sprawy obiecując sobie lepszy Oto szczeg6łowa tabelka poszczegolnych 

Doskónały tentsista czeski JARUSł'..AW Jest to niewątpliwie wynik niedostatecz wynik na rewanżu. Aż tu nagle Huta grup. 

DROBNY, jedna z najlepszych rakiet świata, · nego treningu i nie zawsze sportowego ~ahrze, o kt.ói·ej. mał~ ~ Lod~i słyszało I Grupa: 

wyraxił gotowość przyjazdu do POLSKI na trybu życia zawodników. Po zawodach pię się okazała się me mmeJ powaznym kon-
wtosnę roku przyszłego i rOzegrania szeregu , . ł k . 1. . . . k t · t g ' · · 1) Gedania 

spotk. 
1 

pkt. 
2 
o 
o 

st. zwyc. 
10: 6 

6:10 
O: O 

spo~kań pokazowych na teTenie całego kraju sciarze ·w ó niarza zrozumie 1 1z zwyc1ę- uren em, a moze nawe rozn1e1szym. 
2

) Warta 

11 czołowymi tenisistami polskimi, a przede stwo samo nie przyjdzie i trzęba na nie ,,'Wagoniarze" uzyskali punkty w Zab.rzu 
wsz-ystk:im z mistrzem POLSKI SKONEC- solitlnie popracować. Wierzymy, że jeśli - to prawda, loecz walkowerem, ale Huta 3) Odra 

1 
o 

KIM. zawodnicy łódzcy szczerze zabiorą się do pokazała w ringu swe pazurki i wygrała II Grupa 

Niewątpliwie przyjazd DROBNEGO bętb;te pracy i odpowiednio przygotowani staną n;.ecz 10:6. Wynik ten ma swą wymowę 1) Gwardia, Gd. 

wle1ką atrakcją · sp-0rtową. Dodać należy, że do rewanżu, wywalczą znacznie lepszy i jest przestrogą, że tego przeciwnika 2) ZZK, ~oznań 

DROBNY miał już ten zamiar wykonać w ro wynik. Zryw nie m · e nie doceniać. Tak więc III G 

1 
1 

2 
o 

14: 2 
2:14 

ka l>ieżącym,- ale zawsze były jakieś prze· Ale porażka warszawska całkowicie roz w trzeciej g pie siły drużyn są najbar- 1) Paf rupa 
nkody, gł6wnie brak wolnych termI.nów wo. d . . , awag 2 

1 
1 

5 
1 
o 

H: I 
8: 8 
0:16 bee częstych jego wyjazdów na turnieje euro wiała nadzieje Włókniarza na pierwszą li- ZleJ wyrownane. 2) Zryw, Łódź 

pejskie i zamorskie gę. Z grupy piątej do najwy:7.szej klasy W gru{lie VI Zjednoczenie natrafiło w 3) Huta Zabrze 

DROBNY jest niezwykle skromnym spor· pięściarskiej zaawansuje już na pewno Samorżądowcu, wicemistrzu Dolnego Slą- IV Grupa 

łowcem, czego najlepszy dowód dał, układa. Gwardia. ska, •na poważnego konkurenta i nie da t) Batory 

jąo I:!stę najlepszych tenisist.)w świata, na 2) Cracovia 

~:.ri;:;e~1~~~ssi~!epci:K~~R~~. i:!:~ T n·1e1·em ten1·sa stołowego 3
) Radomiak 

2 
1 
1 

4 
o 
o 

24:11 
7: 9 
4!12 . 

rego uważa obecnie z.a. be-zsprzecznie n.aj- ur V Grupa 

~~~ó:i~:1~~~~1:i~~:,RoWI„ GON · • ~~ ~7:::ii:rzW-wa 1 
2 
1 

2 
2 
o 

13: 3 
17:16 
2:14 

' ' V\!lil~ih~k~~~burys• ~~~~!!i R'~?at~~!~!~~~r:.~~!1~~~!~.je!!~~!~~!!. 1
3

)> vZ~J.weGdan;uodPciaz~enR1·ez. 2 2 16:14 

nay eps1 o et§CI Kanady . Prac<Jwników Przemysłu Konfekcyj-no-Odzie nowej męskiej zwyciężyły REJONOWE MA-

Zdecydowano, że na mistrzostwach śwla.ta żowego w Łodzi zorganizowano turniej w te- GAZYNY, otrzymując puchar od Zw. Zawo-. 2) Samorządowiec ~ _ ~ :~l~ 
w SZTOKHOLMIE hokej KANADY Tepre. olsie stołowym dla Kół Sportowych przy dowego. W konkurencjach drużynowo.zel9.-3 _>_L_u_h_Iin_i_an_k_a ___________ _ 

zent-0wać będzie drużyna SUDBURY WOL- większych Ośrodkach l{onfekcyjnych :w Ło· skich trójka KOŁA NT 1 W.c. składzie: WA-

VES. Nie tylko jedna-k reprezent1>wać, lecz dzi celem uczczenia. przez spori.owców dnia ŻYŃSKA, KIEŁBASA i SPINKIEWICZ oka· Moz· n~. s1· D zglaszac· 
ł obmlć tytułu mistrz.a świata zdobytego w Kongresu Zjednoczenia. obu Partii. Turniej zała się bezkonkurencyjną. Otrzymała ona . ... 

PRADZE czeskiej ten trwał cały tydz·ień. Udział w nłm bralo nagrodę puchar Zw. Zawodowego. Nagrodę li K M d 5 • 
Zespół SUDBURY WOLVES (czyli ,Wilków 8 drużyn żeńskich i 8 drużyn męskich. „srebrną paW.erośnicę" dar DYT. Ośrodka na urs e ycyny porłowe1 

s Sudbur~") j~t zdaniem znawców' na.jlep-1 Otwarcia. turnieju dokonali przedstawlelele N_r. 4 zdobył zaw. GA WRYS_ZCZAK._ który Okręgowe K1>ło Stowarzyszenia Lekarzy 

szym arna.orskim zespołem KANADY, lep· Dyrekcyj Związku Zawodowego i Pal"łili. rue przegrał ani Jednej partt1. Drugim był Sportowych w Łodzi prfllSi nas o zazng,czenie, 

szym od drużyny lotników. TYiko jeden Zamknię~ie turnieju odbyło się uroczyście w Olearczyk,. Ponadto szereg zespołów zostało iż termin skladal".ia. J:głoszeń ze strony leka. 

gracz z zespołu lotników BALDER dostąpił sali ZKS Od:llież" gdzie Komitet rozdał na- nagrodzonych Płlm.iątkowymi dyplomami ł na rzy na II kurs Medycyny Sportowej upływa 

tego za.szcźytu ie zaliczono go do drużyny irrody i dy'plomy, życząc ,zawodnikom dalS'Zej grodami. z dniem 30 grudnia rb„ a nie jak to było PO 

WILKOW. . owocnej pracy nad umasowieniem wychowa Jednocześnie Zw .Zaw. Prae. Puem. Konf. pr.iednio podane 20 gru4nia. Kurs ten prowa 

ReprezentacJa KANADY przyjedzie ae ni.a fizycznego ł sportu. Odzież. Ref. Sportowy w Łodzi wyraża po- dzony w ramach szkolenia oficerów Służby 

EUROPY wraz z rep.rezen1acją STANOW Puchar przechodni, ufundowany przez Zw. dziękowanie wszystkim delegatom sportowym Zdrowia i udostępniony przez Władze Woj­

ZJEDNOCZONYCB i rozegra szereg wstęp. Zaw. otrzymało KOŁO SPORTOWE OSROU za ich pracę, a specjalnie d-elegatowi sport. skowe lekarzom cywilnym rozpoczyna się 4 

nych spotkań w LONDYNIE, PARYŻU, GAR KA NR. 2, które w konklll'encjach drużyno- Ośr, Nr. 1 ŁYPOWI HENRYKOWI, który do stycznia i potrwa do 22 stycznia 1949 r. 

MISCH PART~~KIRCHEN, ZURICHU i wych męskich i żeńskich zajęło I miejspe. brze przygotował drużynę swoją pod wzglę. Zgłoszenia przyjmuje Stow. Lekarzy Spoi'" 

PRADZE czeskieJ. Drużyna STANOW Z.Jl<.:- Na drugim miejscu upla.l!owało się KOŁO dem estetycznym, dyscyplinarnym i sporto-1 t1>wych w Łodzi, ul. Żeromskiego 113 lub ~ 

DNOCZONYCH również rozegra w EUROPIE NR 1 zdobywając puchar kry,ształowy dar wym, Turniej prowadził il klasyf:ikowa.ł Ref. lefonicznie 148·90 w godz, 16 - 18 do dnia 

szereg wstępnych spotkań. Dyr. Ośrodka Nr. 4. Trzecie miejsce zajął Sportowy ob. JERZY SMOUIŃSKI. . 30 grudnia rb. . 

Ewa chrząknęła z niezadowoleniem. 
Orłowski począł się żegnać. Ja-nka wy„ 
szła f'}odn.iecona . Jeżeli Łęcz wie, t·o już 
dobrze. To bardzo dobrze. 

Stukot p.odkutych butów strażniczki 

Wydzwaniał na żelaz:nych płyta·ch -:hod· 
nika radosną melodię. 

Ledwie weszł:i na salę, napotkab kil 
1kadzies·iąt ipar oczu, s·kierowanych na 
S·iebie z c~ekawością. Ten mały świa­
tek plotkował ta·k samo zawzięcie J:ik 
·i wszystkie inne kobiety na świecie. 
,Wie':'.zia•no, ie Wierzbicka dla jakkhś 
tam powodów strnciła t.aski u dyrektor­
ki. Czeka•no z utęsknieniem, kiedy ją wy 
walą ze szwalni. 

I Chomiczowa inie ukrywa·ła zacieka­
wienia. 

- No i co, dostałaś burę? 
By~10 coś nowe90 w oczach Ja.nki, coś 

radosnego. · 
- Nie, to n ie dyrektorka mnie wzy­

wa'ra. Był u mnie adwokat. 
-Adwokat? A po co? 

- Bo widzisz Chomiczowa„. 
Za . sz:kla:ne ogrodzenie weszła straż­

fliczka. 
- Kiedy się nareszcie weźmiecle do 

roboty? Mam już dosyć tego waszego 
gadanii'l. Złożę raport do dyrektorki. 

I on~ wyczuwata doskonale, że Wie­
rzbicka , by'ł·a , w niełasce. 

Zabrpłv s.ie do roboty. Chomiczowa z 
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n·iechęcią, Janka z. nowym; nieznanym 
jej dotychczas zapałem. W jaki'Tlś mo­
mencie Janka zdoł1ała pow1edzieć, po 
co ją wzywali do kaincelarii. Chomiczo­
wa nie ukrywail1a zdumie•nia, a ł także 
niedowierzania. · 

-Nie wiedzia,fom, żeś taka sprytna. 
Wyglądasz, jakbyś nie umia·ła trzech zli 
czyć . 

- J.a ... naprawdę jestem niewinna -
n·ek~a urażona jej niedowierzaniem 
Jainka. 

-Dai ci Boże. Dziiwi mnie tylko, żeś 
d8tychcze:s tak cicho siedziała . 

- Z'ł.ożyło się na to wiele przyczyn. 
- No chyba, jakąś tam swoją rację 

musiałaś mi-eć . 
- Oczywiśde z tego może nic nie 

być. 
- A pewnie, pewniie. Łatwiej tu sfę 

dostać, niż wyjść. Uważaj, już t:i Jędza 
podgląda nas. 

W jakimś momencie Janka spytała 
szeptem, nie podnosząc oczu z nad ry 
wn ku: 

- Ni·e mówił1a ci córka, ile to tam 
tych pieniędzy jest u twojej starej dla 
mnie? 

Chomlczowa wymieniłia sumę. 
- Tak dużo? 
- Tak, mów ciszej. Wspomina•łam ci, 

że fabrykant dał premię za f.adny mo­
del sukni, dla córki. · Cóż to ~naczy dla 
ni·cłl te trochę oi1eniedz.v7 

I - I myślisz, że stara przyjęłaby mnie I - Nie mam teraz czasu na czytanie. 
tam do pracy? - Rysuję bardzo dużo. 

- Mówiła, że cię przyjmie. - Co takiego pani rysuje? 
Ch·omiczowa naraz pomyślała sobie, Chomiczowa dała jej znak by nie 

że jeżeli Wierzbickiej się uda, to wyj- mówi'ta za wiele. ' 
dz·ie prędzej .od niej .~~ wolnoś~. P9czu - Próbuję nowych rysunków na apli­
ł1a w. sercu sil.n~ .zaw1sc. _o, ta:~ie c~elę, ka•cje do. nowych sukien zimowych. Wi­
to miało szczęscre ! Choc lub1 ->a Wierz- dzę w żurnalu że hafty znowu są mod-
bicką, jednak ta zawiść by11a silniejsza ne. ' 
ponad wszystko }n~e .. lrytowat.a Ją '.a- Ewa spojrzał1a na pochyloną głowę 
d.osna twarz Jank·1 i mezwykłe ozyw1e- Ja•nk·i z ciekawością. 

rneJ wk pra~dy .. ł t • . ł . . 
0 

- Już na zirne szykuje paini rysunki? 
an a w1 zia· a o i rozum1a· a Ją. na · , , 

na jej miejs·cu czułaby ria pewno to sa- - A tak, trzeba my~l~)c zawczasu. 
mo. Pragnienie wolnośGi u więźniarek Al.bo obłudna, pomysla.a Ewa, albo 
· k ·1 · ł k • głupia jest ta sine; ze zag uszy wszyst o i·n p ·. . d 'ś · Ch . kl 
ne. ~ .JeJ o ej CIU om1czowa rze a 

Któ~egoś dnia, gdy Janka wykańcza- zgryzilwe. . 
~a jakiś barwny haft, nad Jej stołem -J.aka .to, ciekawa. Wszyst~o by chcla 
stanęła Ewa Bonn. ł~ w1edz1ec. N~,wet po. godzinach pracy 
· - Będzie ł.adna sukieneczka z tym ~1e wolno :obie, co się podoba .• ?a·k ci 
haftem - rzek~a. _ Trzeba dać to Ja- idą te suknie do "lady Mackbeth ? 
sińskiej, ona bardto ła·dnie haftuje. - Nie nadzwyczajnie. Widzisz Cnomi 

Janka zadrżała. Jas•ińska będzie wy- ~zowa, ja, nie"".'iel~ bywa.la~ w tea_tra.ch 
szywa•ła, to, co ona narysowała? Po- j~ W ogole niew1~le. ";'1dz1ałam w. zy­
smak dawnych, upiornych zwidów przy c1~-, ~late9·0 tak m1 c1.ęzko wykombino­
pomniał jej zDrodnicze ręce jasińs:<i~j. Wac_ ia ·~ąs modną, niebanalną suknlę 

- Ładnie także haftuje ta m ~oda Koń dla k?bi.et: Ja w ogóle nre ma:!" "'1'ę na 
czyńska . I nawet 0 wiele prędze]. modzie. t;'1·1 atJ:am ta·k ma.ie ok~zp do te~ 

- Kończyńska nie czuje s : ę zbyt do- go._ Sukrne teatr?line to c::: mnego, to 
brze. Będzie nied~ugo rodzić. mozna na~ysowac z ~antaz11, byle. tylko 

- Kończyńska? Taka młoda? do~rze orient.ować ~lę w epoce IJ ooy„ 
- No, już nie taka m;•oda. Ma 22 lata. czaiach ?ane1 szt~k1. ~arysowałlam lcil~ 
_ zamężna? ka. wzorow, ale nie wiem, czy to bę• 

-- Nie, niestety. dzi.e dobre: . , . . . . . . . ,. 
Wzrok Janki pobiegł szybko ku ma- .- P_rzyrn,es m1. N·1 ed:!.~go będzie: dz:1en 

szynie przy oknie, do Jasnej głowy w1dzen .. co;ka .do ,mnie przyJdz~e. Po„ 
Kończvńsk.iej. starnm się Je) .Jakos to przemyCJć. 

- żeby tylko nie zrobiła jakiej przyw - To niebezpieczne, Chomi·czowa, 
dy dziecku? Możesz strącić tu pracę. 

- Już my ją óopilnujemy. - Kto nle ryzykuje, nic nie ma. 
Janka nagle zdała sobie sprawę, że - Ale b~"l•oby mi przykro że przeze 

dyrektorka rozmaw~a z nią dzisiaj nie· mnie. ' · 

zwykle łaska:vie i wca.le i _nie ~rzędow? - Nie bój się, Już ja mam swoje cho~ 
- Czemuz to pani W1erzib1cka nie dv . - -

przychodzi iuż . do mnie po ksiazk.i? t. d. n. 



• 

• 
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MllĘDZY ŻYCIEM A ŚMIERCIĄ Przygody dwóch bohater· 
skich lotników polskich (103 

I/ft~!. /f 411~ 

-

P~ ur?czystej ~szy p~lowej: Dywi-1 Dziars~im, sprężystym krokiem su­
zja J~ ?d~n ,mąz wypr~zył~ się na ba- i nął oddział za oddziałem. Na udekoro­
cznosc 1 wsród zupełneJ ciszy padły ! wanych flagami trybunach sitanęli Ci, 
pierwsze słowa przysięgi, które niosły którzy pierwsi rzucili myśl stworzenia 
się z wiatrem hen ku Ojczyźnie. Wielu armii Polskiej w Związku Radzieckim 
żołnierzom zabłysły w oczach łzy wzru: z Wandą Wasilewską na C21ele. Przed­
uenia, że oto znowu danym im jest iać '. stawiciele Armii Czerwonej i radziec­
i wal~ć z ~krutnym wrogiem. Rozpo-, kich władz państwowych bserwowali 

Chwilę później popłynęły słowa I Szybciej zabiły żołnierskie serca.. 
przemówienia dowódcy. Słowa proste. I mocniej dłonie zacisnęły się na karabi­
i zrozumiałe dla każdego żołnierskiegc nach. Zgrzytnęły gąsienice CZQłgów, 
serca: - Pójdziecie dziś w bój, ramię podniosły się w niebo lufy dział i w 
w ramię ż żołnierzem Armii Czerwo- blaskach porannego słońca, rozprasza­
nej ... Pójdziecie, aby pomścić śmierć! jącego resztki nocnych mgieł. Pierwsza 
waszych braci, matek i żon. Będziecie Dywizja ,ruszyła na front. Ziemia za­
szli w ogniu i dymie ku granicy ucie- drżała pod tupotem tysięcy nóg, jeszcze 
miężonej i jęczącej w kajdanach Ojczy ra.z zabrzmiał okrzyk: Na prawo 

cz.ęła się Clefllada. z przyjemnością wojsko po skie. :::1y! patrz!. .. Dywizja poszła na front. 

Lepimy bałwana I. .. • 
Tramwaj. Na przednim pomoście pa.n Hi­

poli't. Ta.bliezka „Mo•orniczemu nie wolno : 
rozmawiać z pasażerami" nie odstrasza p:tl'a 
Hlp-0Iita. Nawiązuje rozmowę. 

- Jak się pa.n zapatruje na życie? •. - pyta 
fłl(l1 oficznie motornicr.ego. 

- A ten odpowiada bez zastanowienia: 
..,... Widzi pan, życie podobne jest do !ram· 

waju ..• 
- Dlaczego? •.• 
- Bo tylko nlewielka część pasa.żerów do. 

jddża do ostatniego przystanku .• , 

• • • 
Do pana Bąbelka podchodzi na ulicy pa.n 

Sc.bek i powiada: 
- Dobrze, że pana spotkałem,.. Chciałem 

panu powiedzieć, że te pięć tysięcy złotych 

otr.i:yma. pan na pewno za dwa tygodnie ••• 
- Jakie pięć tysięcy zlotychf.„ 
- Te, kti>re przypuszC"T..a.m pan mi dziś po-

tyczy .•• 
• • 

Hipolit zakochał się w córce pewnego leka. 
rza. Udaje się więc do niego i powiada. 

- Panie doktorze, kocham pańską córkę 1 

proszę o jej rękę .•• 
- Co?!.. - oburzył się lekarz. - Pa.n cby 

ba upadł na głowę! .. Wybij pe.n to sobie z 
pańskiego eh{)rego mózgu .•• 

H •POlit skonfudowany zmierza ku drzwiom. 
- Hallo! - wola lekarz. - A za wizytę? •.. 
- Jaką wizytę?... . 
- Przecież postawiłem diagnozę co do pan 

skiegQ mózgu!. •• 
• * • 

Pierwsza lekcja muzyki, Wykład teorety. 
czny. Profesor wyjaśnia: 

- Więc proszę sobie zapamiętać... Jeżell 

gra jedna osoba, to się nazywa ,,solo". Jeze 
h grają dwie osoby, to jest duet ... Jeżeli gra 
ją trzy osoby - tercet. A jeżeli grają czte. 
ry csoby1 •.• 

- Wiem! ... To .]est brydż! .• I 

• • • 
Pan Bąbelek skarży się przed sąslad!lm: 

- Z moją żoną mam istne utrap1en1e ..• 
Gdy wychodzę z domu gra rotę obrażonej. 
Gdy zostaję, gra na fortepianie... I co '- nJą 
zrohlć? 

OGŁOSZENIA DROBNE 
LEKARZE 

Dr BORECKI chornl-iy 
żołądka, k'o7ok W'1-

troby Narutnwicz;i % 
tel. 20fi-99. 12'> 121, 

Dr RótYCKI. specjalis 
ta chorób kobiecych 
akuszerii. Przyjmuje 
2 - 6. Piot.rkow~ka 3::1 . 

l24fi8k 

Podwyższenie 7;asiłków rodzinnych 
i zaopatrywanie w mleko dzieci i matek 
Od dnia 1 stycznia 1949 r. wypłacane będą podwyższone zasiłki rodzinne. 
Mleko będzie wydawane na osoby, uprawnione, zami~szkałe tylko · w miejscowościach, wy­

mienionych w osobnym ogłoszeniu. 
Dzieci do 3 lat włącznie otrzymywać będą po t4 litrów mleka miesięcznie, 

dzieci po-wYżej 3 do 14 lat włącznie - po 7 litrów, 
kobiety od 7 miesiąca ciąży i przez rok po urodzeniu dziecka (łącznie przez Hi miesięcy) 
- po 7 litrów mleka miesięcznie. 

UczeRzczający do szkoły lub przedszkola otrzymają mleko w szkole lnb przedszkolu, a 
pozostałe osoby w spółdzielniach mleezarskich. 

Spółdzielnie mleczarskie będą dostarczać mleko oraz kontrolować jako&6 mleka i termi· 
nowość doRtawy. 

Wykaz spółdzielni, rejestrujących asygnaty na mleko, zawiera osobne ogłoszenie. 

Asygnaty na mleko będą wydawane przy wypłacie zasiłku rodzinnego, zaś asygna.ty na 
•tyczeń i połowę lutego 1949 r. wydadzą zakłady pracy w ostatnich dniach grudnia br 

Na styczeń przeznaczone są kupony od 1 do 14, a na pierwszą połowę lutego - kupony 
15 - 21; kupony 22 - 24, przewidziane jako za.pasowe, nie mają żadnego zne.ezeni&. 

Na osoby otrzymujące mleko, zasiłek rodzinny jest niższy ~ 200 zł. mieeięcznie. 

Na żonę - nie wycliowującl} dzieci, na któn przysługuje zasiłek .rodzinny - wypłacany 
b<:>dzie zn ~iłek rodzinny tylko wówc7.as, gdy liczy nna ponad 50 lat życia, a. poniżl'j tego 
t<"ielm tylko wtedy, gdy udowodni świadertwem lelrnrza Ubezpieczalni Społecznej, że je~t 
trwale niezdolna do zarobkowa.nie., bądź też - zaświadczeniem szknlnym - że uczęszcza do 
szkol)'. Zasiłek rodzinny na te żnny wynosi 1.000 zl. miesięcznie, a gdy pobiere.jt mlekry 
(ciąża) - 800 zl. miesięcznie. 

TABLICA ZASIŁKÓW RODZINNYCH W NOWEJ WYSOKOSCI: 

Dla otrzymujących mleko 

1. a dzieci Razem 

łączna 
na żonę 

na 

kwota dzieci 

liczba zasiłku dzietną i żonę 

dzieci na dzietną 

dzieci 
zł. zł. zł. 

jedno 1.450 1.050 2.501J 
dwoje 3.200 u 4.250 

troje 5.250 1.050 6.30" 

czworo 7.300 ur 8.350 

pięcioro 9.350 1.054,. 10.400 

sześcioro 11.400 1.05' 12.450 

siedmioro 13.450 1.050 14.500 

ośmioro 15.500 1.050 16.550 

9 -cioro 17.550 Los o ln.600 

10 cioro 19.6011 1.050 20.fl5(! 

itd. 

Łączna kwota zasiłku 'będzie 

o tyle razy po 200 7.ł. wi~ksza, ile 
osób nie ma prawa do mleka. 

Grudzień, 1948 r. 

Dla nieotrzymujących mleka 

na dzieci Razem 
ląc.zna na 
kwota na żonę dzieci 

liczba zasiłku dzietną i żonę 
dzieci na dzietną 

dzieci 
zł. zł. zł. 

jedno · 1.650 l.250 

I 
2.900 

rwo je 3.600 1.250 4.850 

troje 5.850 1.250 7.111 ' 

C'lWOro 8.100 1.250 9.3· 

pięcioro 10 ~· 1.25' ll.60f 

sześcioro 12.600 l.?.5G 13.8!V 

siedmioro 14.Sf' 1.250 16.100 

ośmioro 17 1.25' lS.350 

9-cioro 19.3~ · 1.25 20.600 

10-cioro 21.601' 1.25" 22.850 

itd. 

UBEZPIECZALNIA SPOŁECZNA 
W ŁODZI. LECZNICA: Sp~łtlziel 

Dr BALICKA. '::horri nia Lekarzy Specjali~ 
by skórn~ wenerycz tów Porady, za•ttzy~ . ~~~~~~u~~~~=~==w~=~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~ 

NAJKORZYSTNIEJ Im NARTY - SANKI -ne Sienkiewicz.a . 52 te deut.yst,vka, analizy Dr PIESKOW - ner· 
efon 132·75, 4-6 P1ri1 rkow~ka 3. 124nlk 

----~-~1=18=2=7~k Dr MARKIEWICZ GU 
Dr HEYKO -PC'RĘB STAW, weneryczn" 
SKI Jan, - choroby skórne. Piotrkowskn 
skórno wenervczne lO!Hi, tel. lil8·52. 

wowe, wew 11ętrzue 3-5 
Zawad zka fi. 12517k 
br MIECZTSŁAW 
KOWALSK1 ~µec.1a1J~ 

t.a chorób Wl'nerycz 
nych skclruy«b Al I 
Mnjn 3. 124fiflk 

DENTYSCI 

Brzeźna 6 tel 15!l· l!l 12463k 
5-7. l 26:Hkl Dr SIENKO spccjalis· 
Or l>ROCHACKI •P<><":„. ta skórno · weneryczne 
!lita skórne, weneryc1 13-14, 16--18 Kilińs· 
ne 12-21 4---6 Lf'o1"- kiego 132. 1241\t\k 
nów 17. 1255fll< Dr LENCZEWSKI. 1·ho LEKARZ . OENlYSfA 
DOKTóR REICłIBR,. roby kohie11e, akuszc· Zofia Ballcka Lab11r!I 
spe<1jalista: w3nery1•z ria, przyjmnje 3 - 7 •or!um sztucrny• h lę 
ue, skórne, płciowe zn Sienkiewicza 51, tel. oów Moniuszki H. 11 

GABINET dentystvci · 
ny Maksvmllian11 Pre­
qlera le l.wow11 Spe 
c•alnośl' oow<>• zeioa 
:irotetyki; 1,ęhó"" !irlrtf> 
•ka 2fia. 1251fik 

Kupno · Sprzeda7 

MEBLE, sprzedaż -
kupno. Zamówienia -
zamiany - Piot.rkow 
ska Nr. 275 (sk1Pp Ga 
lar i Biern:rnki tele· 
fon 145· 1::1 I li\03 
,SRE.BRO w knżrle.1 

burzenia. Połnil11iow11 181·47. 12-Hi7k p" tel 151-15. 
10804k ilości kupu.icn" · Kri.n· 

L~-E-c=z-~z=,,.=B~ó""'w=---. I ror i Zielińska. t.ódź. 26, 2 - 7. 12459 Dr ŁOZA spe<1jalista, 
DOKTóR GLAZER - włosy, skórne, wenery· 
skórno weneryczne czne. Łódź, Sie.nkiewi· 
5-8 Andrzeja 28. cza 34 tel. 179·56. 

• "'r! or ,~7 1;ran<l·Hotel"'. t2240k 
nowoc1.esna pra1·owmn 
zęhów sztucznych - ~tADIO - 8upcr ; pr1<' 

Piotrkowska 8. 124S7k dam ul. ~fi<'l<-zn r~ K : •' .; ' · ' 12520k 12983k 

pisz-spr1e<lasz-2dm.ie 
rusz - pierści0nek. 
nhnwzkę. zeqarek w 
skl<>pie: 11-qo Llstopa· 
da 3 11755k 
KUlVIPLE'I"NIE ur,~ą 

dzona fabryka waty ua 
chodzie do sprzedaniP­
'l'eJ. 180·09. 12987k 
MEBLE w~zelkiego ro· 

ŁYŻWY poleca: ,). Puj­
dak i S· ka Łódź, Piotr 
kowska 83. 12507g 

SREBRO (złom, mone 
ty) stale kupujemy 
Sklep zegarmistrzow­
~ln Więckow&kiego 

!dawn ~rńdmieiskal 6 
12514k 

dzaju: gar<leroby, lóż ____ R_O_ż_N_E __ _ 
ka. stoliki ra<liowP pn· 
łt•r- a ~P«hanicz~a V:Y · KAżDE WIECZNB 
r.wórnrn Mebh Min· . 
czak _ <Hl\wna :!:! tel. PlóRO naprawisz naj 
1lfi·17. l 2!'">0!1k IPpiej w nn.j8tarszej fir 

KAPEi l lSZF ·1ctm~ ·ce 

me~k · e d•·ż:v .vyb()r po 
er>< .;k !Pp Pintrk •W 
ska 1u~ l24uak 

mie Pintrknwska Nr ~l 
.N" a.pełnia nie zapasów a 
lll nykańskich piór. 

1298l!k 

Dokqd dziś pójdziemy 
l'AŃSTWOWY TEATR W:>.J!-iKA POL~KIEGO 

w t.odZl, ul. Jaracza !'J 
Dziś o g -.. ll:!.lb pooularna kOiH>: dla czeska 
Jana Ordy pt. „IGRASZKI Z DIABŁEM" 
w reżyserii Leone Schillera. 

I 

TEATR .. MELODRAM" 
nl. Traugutta 18 (gmach OKZZ) 

Dziś teatr nieczynny. 

PARSTWOWl' TEATR POWSZECHNY 
ul. 11 Listopada 21 

Dziś 0 godzinie 19.15 sztuka I. Erenburga 
. LEW NA PLACU". 

TEATR KAMERALI\~ DOMU ŻOŁNIERZ/\ 
ul OasHńsklego 34. 

Dzi§ teatr nieczynny. 

rEATR KOMEDil MUZYCZNEJ .. LUTNIA'• 
Piotrkowska 34a. 

Dnia 24 i 25 teatr nieczynny. 
Dnia 26 hm. i codziennie „PIĘKNA Hel· 

LENA" opera komiczna. w 3·ch akt ach J, 
Offenbacha. 

Teatr „OSA" Traugutta L 
(w sali „Syreny' ') 

Codziennie o 19,30 w med.ztele l święta 
0 18 i 1g,30 ciesząca się wielldrn rozgłDf.em 
komedia. muzyczne. „PORW ANU~ 8A RINEK" 
z J. Węgrzynem. 

KI N A 
ADRIA. - „Noc grudniowa" 
BAŁTYK - „Pontcarral'' 
BAJKA - „Knbieta sama" 
GDYNIA - Progtam aKtualnośc. KraJ. 

- .gr. Nr. 43" . 
HEL - „Dzieci uliry•• 
:MUZA - „Krakatit" 
POLONIA - „Slońce wschodzi" 
PRZEDWIOśNIE - „Nauczycielka wiejs· 

ka'' 
ROBO'rNIK - „Harry Smith odkrywa .> 

merykę'' 

.,ROMA - ,,Pteśń tajgi" 
REKORD - „Aleksander Matrosow'' 
STYLOWY - „Młodzi idą'' 
SWIT - ,,Zygmunt r· .l:-ows:.i" 
•ri;;:czA - „Przysięga'' 
TATRY - „Ludzie bez Rkrz~ileł" 
WISLA - .,lilica złoczyńców'' 
WLóKNIARZ - „Słońce wschodzi'' 
WOLNOść - „Pridrzutek" 
ZACHĘTA - .. Brihaterowie pustyni" 

BRYCZESY zanim ku-I ZAGUBIONO 
pisz, ohejrzyj u Wojcio . . 
chowskiego Piotrkows· ZGUBIONO kartę roJe 
ka 59 poprzeczna ofi· Nr 30 m. 51 12983g 
cyna. ' 12488k stracy.jną RKU - Al~ 

ks an drów Przydański 
ZAPAMIĘTAJ FOTO Z:enon Karcz6wek pow. 
AUTOMAT Narutow1 Nieszawa. 12991g 
cza 8, ' 'łita_ń~ 7 ~ t 1 ~· ZAGUBIONO portfol 
szvho7.P ?rbel'il'l lpg: · z dokm1u•ntami, ~wi:i. 
t;ymacyjne. 125fi4k dectwo zwolnieuia. 
śNIEGOWCE nucasy: film Polski, kartę re.je 
zelówki oraz zamki 1 stracyjn'}- RKU-Łódź, 
zatrzaski reperuję Wul legitymację tramw.ojo 
kanizacja Zit,ehod~ia wą (grudzień), leg1ty 
50. 12!l;:l0g mację partyjną PPS 

Błaszczyk Władysław, 

PosZHlf 11'131! e 11raev Armii Czerwonej 36 m. 
6. 

PRZYJMĘ przedstawi ZGUBIONO odcinek 
cielstwo poważnych wymeldowania Tomk()I· 
firm. Do dyspozycji wski Stanil'ław Grah<>· 
sklep magazyn. Po•ia wa 13. 12984-g 
dam rozległe stosunki ZGUBIONO 18. 12. ze· 
Mogę dać zabezpiec?e garek, zwrot wynagro­
nie Głogowski Poznań . dzę Północna 31 m. 10 
Wrocławsl:a 6 1293,3~~ Goldy ka. 1298 3g 
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